
Przed wyborami 
di SaMw Mmii 

w ZSRR
MOSKWA (PAP).
W, ZSRR odbywają się 

przygotowania do wybo­
rów , sędziów, i ławników 
Sądów Ludowych. W 
RFSRR, Ukraińskiej SRR, 
Białoruskiej SRR, Ażerbej- 
dżańsklej ŚRR, Litewskiej 
SPR, Łotewskiej SRR, 
Kirgiskiej SRR, Tadżyckiej 
SRR i Ormiańskiej SRR 
wybory do Sądów Ludo­
wych odbędą się 16 gru­
dnia br., a w pozostałych 
republikach związkowych 
23 grudnia.

Ludzie radzieccy wybie­
rać będą sędziów ludo­
wych i ławników ludowych 
na podstawie najbardziej 
demokratycznej konstytu­
cji świata — Konstytucji 
Stalinowskiej, na podsta­
wie powszechnego, bezpo­
średniego i równego pra­
wa wyborczego w głoso­
waniu tajnym.

Radziecka ordynacja wy 
borcza zapewnia wszyst­
kim obywatelom udział w 
wyborach. Sąd radziecki 
jest prawdziwym sądem 
ludowym. Służy on intere­
som mas pracujących i 
wykonuje ich wolę, W 
pracach sądów ludowych 
biorą udział w charakterze 
ławników robotnicy, u- 
rzędnicy, kołchoźnicy i 
przedstawiciele inteligen­
cji. Ławnicy ludowi wy­
bierani są w takim samym 
trybie, jak sędziowie i ko­
rzystają na równi z sędzia­
mi z wszystkich praw.
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0 dobrobyt narodów, o triumf pokoju!

MMa mi mm
64 krajów świata

rozpoczęli obrady w Berlinie
W dniu 15 bm. w sali posiedzeń Izby Ludo­

wej NRD odbyło się otwarcie plenum Rady 
Generalnej Światowej Federacji Związków Za­
wodowych. W obradach biorą udział przedsta­
wiciele ruchu związkowego 64 krajów świata, 
reprezentujący 80 milionów zorganizowanych 
robotników. Jako goście obecni są delegaci 
Światowej Federacji Młodzieży Demokratycznej
Obrady zagaił przewod­

niczący ŚFZZ di Vittorio. 
Obok niego zajęli miejsce

Zwiększenie produkcji 
olbrzymie oszczędności 
przynosi realizacja Czynu Październikowego
WARSZAWA (PAP)
Z poszczególnych wo­

jewództw nadal nadcho­
dzą meldunki o dotych­
czasowych wynikach 
realizacji zobowiązań, 
podjętych przez świat 
pracy na cześć 34 rocz­
nicy Wielkiej Socjali­
stycznej Rewolucji Paź­
dziernikowej.

W Łodzi i województwie 
Czyn Październikowy po­
nad 200 tysięcy włóknia­
rzy, metalowców, robotni­
ków budowlanych, pra­
cowników przemysłu spo­
żywczego, drzewnego, pa­
pierniczego i gumowego o- 
raz pracowników instytucji 
użyteczności publicznej 
przyniesie według przewi­
dywań gospodarce narodo­
wej do końca br. ponad­
planową produkcję oraz o- 
szczędności łącznej warto­
ści ponad 140 milionów zł.

Na czele klasy robotni­
czej Łodzi i województwa, 
jak ziwykle kroczą włók­
niarze. Realizując z zapa­
łem podjęte ku czci Wiel­
kiego Października zobo- 
wi ązani a, w ypr od ukowa 11 
oni ponad plan miliony 
metrów tkanin oraz setki 
tysięcy kg przędzy.

W wyniku realizacji zo­
bowiązań październiko­
wych budowlanych i me­
talowców przedterminowo 
uruchomiono wielką przę­
dzalnię kombinatu piotr­
kowskiego nowoczesną fa­
brykę cewek przędzalni­
czych w Łodzi o kubatu­
rze około 80 tysięcy me­
trów sześć., oddano wiele 
budynków mieszkalnych 
dla łódzkiego świata pracy 
oraz robotników miast i O' 
sad województwa łódzkie­
go, uruchomiono wielką pie 
karnię, laboratorium prze­
mysłu skórzanego, ukoń­
czono dom harcerza w o- 
siedlu robotniczym na Sta­
rym Mieście i wiele in­
nych mniejszych obiektów 
przemysłowych, socjalnych 
1 kulturalnych.

Na terenie Kielecczyzny 
w realizacji zobowiązań 
podjętych na cześć 34 ro­
cznicy Wielkiej Socjali­
stycznej Rewolucji Paź­
dziernikowej Uczestniczyło 
około 85 tysięcy robotni­
ków przemysłowych i rol­
nych oraz pracowników u- 
mysłowych. Wartość zre­
alizowanych zobowiązań 
do dnia 7 bm. sięga 25 
milionów złotych.

Do dnia 7 bm. robotnicy 
i chłopi województwa o- 
polskiego wygospodaro”

wali w Czynie Październi­
kowym ponad 16 milionów 
złotych, wykonując tym 
samym w całości podjęte 
zobowiązania krótkotermi­
nowe.

Realizacja reszty zobo­
wiązań przyniesie w naj­
bliższych dniach jeszcze 
ponad 2 miliony złotych o- 
szczędnoścL

Pełne rozmachu współ­
zawodnictwo październiko­
we umożliwi wielu zakła­
dom pracy przedterminową 
realizację rocznych planów 
produkcyjnych.
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KatastrofiilBa dowMź 
we Włoszech 
100 tysięcy osób 
bez dachu nad głową

Z powodu katastrofalnej 
powodzi we Włoszech pół­
nocnych dwie prowincje 
— Mantu a i Rovigo — zna 
lazły się w rozpaczliwej 
sytuacji. Rzeka Pad prze­
rwała lewobrzeżny wał o- 
chronny w pobliżu miasta 
Rovigo, zalewając ubieg­
łej nocy około 40 tysięcy 
hektarów. W pobliżu Cre­
mony wezbrane wody po­
kryły około 10 tysięcy ha.

w prezydium sekretarz ge­
neralny ŚFZZ Louis Sail- 
lant oraz wiceprzewodni­
czący ŚFZZ, a ze strony 
niemieckich związków za- 
w o d o wych — prz ew od ni - - 
czący Wolnych Niemiec­
kich Związków Zawodo­
wych Herbert Warnke.

Głównym przedmiotem 
obrad jest sprawa wzmoc­
nienia jedności działania 
międzynarodowej klasy ro­
botniczej w walce przeciw­
ko imperialistycznym pod­
żegaczom wojennym.

Przewodniczący ŚFZZ di 
Vittorio powitał serdecz­
nie wszystkich zebranych. 
Pozdrowił on ludność Nie­
mieckiej Republiki Demo­
kratycznej, rząd i prezy­
denta NRD Wilhelma Piec­
ka w imieniu Światowej 
Federacjij Związków Za­
wodowych.

Podkreślając potęgę 
Światowej Federacji Zw. 
Zawodowych, mówca wy­
raził przekonanie, że dzię­
ki temu obrócone zostaną 
w niwecz wszystkie wy­
siłki rozbijaczy międzyna­
rodowego ruchu związko­
wego.

Najważniejszym zada­
niem związków zawodo­
wych jest obecnie zjedno­
czenie ludzi pracy bez 
względu na poglądy poli­
tyczne, rasę i wyznanie w 
walce przeciwko zbroje­
niom i wojnie, w walce o 
dobrobyt narodów i o 
triumf pokoju. Potężniej 
niż kiedykolwiek — oświad

czył mówca — powstaje 
dzisiaj międzynarodowa 
klasa robotnicza przeciwko 
miliarderom, którzy chcą 
rozpętać nową wojnę.

Następnie wygłosił prze­
mówienie powitalne Her­
bert Warnke, przewodni­
czący Wolnych Niemiec­
kich Związków Zawodo­
wych.

Obrady trwają.
— o —

Zespół PGR Tuczno 
przoduje 
w okręgu gorzowskim

W wyniku podsumowa­
nia III etapu współzawod­
nictwa pracy wśród zespo­
łów PGR okręgu gorzow­
skiego, Zarząd Główny 
Związku Zawodowego Pra­
cowników Rolnictwa przy­
znał pierwsze miejsce i 
proporzec przechodni oraz 
nagrodę pieniężną w wy­
sokości 10 000 zł zespoło­
wi PGR Tuczno.

Na dalszych miejscach 
we współzawodnictwie 
pracy uplasował się POM 
z Drezdenka oraz gospo­
darstwa PGR Dąbrówka 1 
Jędrzychowice, które otrzy­
mały dyplomy uznania i 
wysokie nagrody pieniężne.

Ponadto 22 pracowników 
PGR otrzymało nagrody 
indywidualne. Wśród na- 
icjrodzonych wymienić m. 
in. należy traktorzystę Sta­
nisława Janusza z gospo­
darstwa Witków, pracow- 
nicę chlewni w Małej Wól­
ce Zofię Smierz, pracowni­
cę polną z Toporowa — 
Irenę Kwiecińską i kie­
rowcę OZ PGR Gorzów — 
Wincentego Marczyka.

Wręczenie proporca prze 
chodniego i dyplomów o- 
raz nagród miało charak­
ter wybitnie uroczysty, z 
udziałem przedstawicieli 
partii, związków zawodo- 
wych i licznych gości, (rb)

Zespól
Leningradzkiego 
Teatru
przybędzie do Poznania

Na zaproszenie Komite­
tu Współpracy Kulturalnej 
z Zagranicą przybył du 
Polski znany i czołowy ze­
spół Leningiadz siego Tea­
tru im. Puszkina. Artyści 
lenlngradzcy wystąpią z 
następującym repertuarem: 
W. Wiszniewskiego .Nie­
zapomniany rok 1919'’ B. 
Ławrenlewa „Glo’s Ame­
ryki4', L. Tołstoja „ZyWy
trup",

Komunikacja między Bolo-
nią a Wenecją uległa przer 
wie. Wiele tysięcy osób
musiało opuścić pospiesz­
nie swe domy, pozostawia­
jąc na miejscu cały doby­
tek. Woda wdarła się do 
miasta Mantui, przerywa­
jąc wały ochronne.

Następstwa powodzi we 
Włoszech północnych są 
coraz groźniejsze. Pod na- 
pcrem wód Padu, uległy 
przerwaniu wały ochron­
ne w różnych punktach 
środkowego 1 dolnego bie 
gu rzeki. Zalane zostały 
liczne osiedla 1 obszary in­
tensywnej gospodarki rol­
nej. W prowincji Cremona 
w ciągu jednego dnia za 
lanych zostało 10 tys. ha. 
w prowincji Parmę — 12 
tys. ha, w prowincji Reg 
gio Emilia — 15 tys. ha 
na terytorium 13 gmin. W 
prowincji Roylgo, gdzie 
powódź przybrała szcze­
gólnie katastrofalny cha­
rakter, wody zalały-40 tys. 
ha. Ostatnio wezbrane wo 
dy podeszły do centrum 
miasta Mantu!. Ludność u 
clęka z zatopionych 1 za 
grożonych okolic, porzu­
cając całe swe mienie. O 
koło 100 tys. osób pozosta 
lo bez dachu nad głową.

Imperializm i kolonializm
jedną z głównych przeszkód
na drodze do utrwalenia pokoju

Przedstawiciele
Indii, Pakistanu i Iranu

krytykują agresywną politykę
mocarstw zachodnich

PARYŻ (PAP)
Środowa debata gene­

ralna na VI sesji Zgroma­
dzenia Ogólnego stała pod 
znakiem przemówień przed 
stawicieli Pakistanu, Iranu 
i Indii, zawierających jaw­
ną krytykę polityki mo­
carstw zachodnich w od­
niesieniu do takich zasad­
niczych problemów, jak re­
prezentacja Chin w ONZ, 
rozbrojenie, realizacja pro­
gramów rozwoju ekono­
micznego, a zwłaszcza sto­
sunek mocarstw zachodnich 
do ruchów wyzwoleńczych 
w krajach zależnych i ko­
lonialnych.

Przemówienie ministra 
spraw zagranicznych Paki­
stanu Sir Zafrullah Khana 
zawierało wyraźnie kryty­
kę pod adresem pseudo- 
rozibr oj eni owych propozy­
cji mocarstw zachodnich. 
Mówca stwierdził, że pro­
pozycje te nie mogą przy-

czynić się do utrwalenia 
pokoju na świecie. Mówca 
podkreślił, że kolonializm 
i imperializm — to jedna 
z głównych przeszkód na 
drodze do utrwalenia po­
koju i bezpieczeństwa po­
wszechnego.

PRZEMÓWIENIE
DELEGATA IRANU

Z dużą uwagą wysłuchane 
zostało przemówienie dele­
gata Iranu Entezama, który 
najszerzej rozwinął problem 
zwalczania przez mocarstwa 
zachodnie wyzwoleńczych ru 
chów politycznych i ekono­
micznych w krajach Afryki i 
Azji.

Żaden z krajów Środko­
wego Wschodu — oświad- 
iczył w zakończeniu En- 
tezam — nie podporząd­
kuje się więcej żądaniom 
inspirowanym przez poli­
tykę kolonialną XVIII 1 
XIX wieku.

Na zdjęciu Minister Spraw Zagranicznych ZSRR 
Wyszyński i stały delegat ZSRR do ONZ Malik 
w czasie plenarnego posiedzenia Zgromadzenia 

Ogólnego ONZ <Fot. CAF)

Ostrowskiego
„Gorące serce'’ j Szekspi­
ra „Wieczór Trzech Króli

W Warszawie zespół le 
nlngradzkl występuje od 
15 do 25 bm. na scenie Te­
atru Polskiego, dając nie­
jednokrotnie po dwa* przed 
stawienia dziennie. Poza 
tym czołowi artyści ze­
społu wystąpią na scenach 
innych teatrów warszaw­
skich.

Z Warszawy goście ra­
dzieccy udadzą się na wy­
stępy do Krakowa i Po­
znania, po czym dadzą je­
szcze kilka przedstawień 
pożegnalnych w stolicy.

Wbrew interesom pokoju

Wkrótce ukażą się w sprzedaży 
nowe asortymenty odzieży, konfekcji 

obuwia i galanterii skórzanej
W IV kwartale br. oraz 

w pierwszym półroczu 1952 
roku ukażą slg na rynku 
nowe, różnorodne asorty­
menty odzieży, obuwia, 
galanterii skórzanej i kon­
fekcji. Poszczególne dzia­
ły przemysłu lekkiego roz­
poczęły już lub rozpoczną w 
najbliższym czasie, produk 
cję nowych,-, estetycznych, 
praktycznych i dostosowa­
nych do możliwości 1 po-

trzeb świata pracy — su-
‘klenek, płaszczy, 
swetrów, ubranek 
cych, wszelkiego 
obuwia, torebek, 
bielizny Itp.

Wśród nowych

bluzek 
dzlecię- 
rodzaju 
teczek,

modeli,

Zgromadzenie Ogólne ONZ odracza
rozpatrzenie problemu reprezentacji

wielkiego narodu chińskiego w ONZ
Na plenarnym posiedzeniu Zgromadzenia O- 

gólnego dnia 13 bm. minister Wyszyński wy­
głosił przemówienie w sprawie reprezentacji 
Chin w ONZ. Mówca stwierdził m. in.:
Uchwała Komisji Ogól­

nej w sprawie odroczenia 
do następnej sesji Zgro­
madzenia sprawy dopusz­
czenia do ONZ przedsta­
wiciela Chin Ludowych — 
stanowi próbę nałożenia

Irańczycy uruchamiają 
olbrzymie 
rafinerie

kajdan na Zgromadzenie, 
by uniemożliwić mu roz­
wiązanie problemu, doty­
czącego reprezentacji Chin 
Ludowych w ONZ,

Delegacja radziecka nie 
może nie protestować w 
sposób Jak najbardziej sta­
nowczy przeciwko tej nie 
znającej precedensu u- 
chwale. która jest wyni­
kiem podeptania żywot­
nych praw wielkiego naro­
du chińskiego.

ze strony ONZ. Rząd Chiń­
skiej Republiki Ludowej 
cieszy się pełnym zaufa­
niem i miłością swego pra­
wie 500 milionów ludzi li­
czącego narodu. Naród 
chiński po raz pierwszy w 
historii otrzymał możność 
w sposób suwerenny decy-
dować swych losach.

TEL AVIV (PAP)
Inżynierowie i robotnicy 

irańscy uruchomili rafine­
rię nr 70, której produkcja 
roczna wyniesie 3 miliony 
ton nafty.

Wkrótce mają być rów­
nież uruchomione 2 dalsze 
rafinerie naftowe, których 
produkcja roczna osiągnie

Delegacja radziecka 
waża, że Zgromadzenie 
gólne powinno odrzucić

O- 
te-

go rodzaju uchwałę Komi­
sji Ogólnej. Zgromadzenie 
powinno umieścić na po­
rządku dziennym i to bez 
zwłoki — ważny i pil'y 
problem reprezentacji Chin

Wszelkie próby odmawia­
nia narodowi chińskiemu 
wykonania jego suweren­
nych praw, wszelkie pró­
by, zmierzające do prze­
szkodzenia narodowi chiń­
skiemu w wykonaniu jego 
suwerennych praw — są 
sprzeczne z podstawowymi 
zasadami prawa międzyna- 
rcdowego i z Kartą ONZ.

Trudno nie nazwać hanieb­
nym faktu, że w ONZ do tej 
chwili znajdują się jeszcze 
„reprezentanci” Cza.ng-Kai-
Szeka, którzy nikogo 
prezentują, oprócz 
siebie i niewielkiej 
wypędzonych przez 
chiński,

nie re- 
samych 

szajki 
naród

od 6 do 9 milionów 
nafty.

w ONZ. Należy położyć 
i kres niesłusznemu | fatszy-

toii! wemu stosunkowi do wiel­
kiego narodu chińskiego

PRZEMÓWIENIE
DELEGATA INDII

Delegat Indii, sir Bene- 
gal Rau stwierdzi}, że jed­
nym z najpoważniejszych 
niedociągnięć w działalno­
ści ONZ jest brak legalne­
go przedstawiciela Chin 
Ludowych.

Delegat Indii podkreślił 
ze szczególnym naciskiem 
konieczność osiągnięcia 
między wielkimi mocar­
stwami porozumienia w 
najważniejszych sprawach, 
dotyczących utrzymania 
pokoju powszechnego. Po­
dobnie jak w roku ubieg­
łym, Rau zaproponował 
zwołanie konferencji mini­
strów spraw zagranicznych 
USA, ZSRR, Anglii i Fran­
cji.-

Krytykując niedwuznacz­
nie pseudorozbrojeniowe pro­
pozycje zachodnie, delegat 
Indii wskazał, że rozmowy 
wielkiej czwórki miałyby 
szczególne znaczenie dla pro 
blemu rozbrojenia.

W zakończeniu Rau wska­
zał na wzrost ruchu naro­
dowo-wyzwoleńczego w kra­
jach Azji i Afryki oraz wy­
raził nadzieję, że ONZ zwró­
ci uwagę na te kraje, które 
nie zdołały jeszcze urzeczy­
wistnić swych aspiracji naro­
dowych.

które ujrzymy na rynku, znaj 
duje się wiele sukienek z 
wełny 30 lub 60-procentowej. 
Odznaczają się one prostym 
1 efektownym krojem oraz 
trafnym doborem kolorów. Te 
same cechy posiada kilkanaś­
cie modeli sukienek ze sztu­
cznego jedwabiu i kretonu, 
przeznaczonych na przyszły 
sezon letni.

Wśród nowych asorty­
mentów odzieży znajduje 
się też wiele bluzek dam­
skich, swetrów, garsonek 
I blezerów.

Na rynku ukażą się także 
nowe modele damskich i mę­
skich płaszczy zimowych, 
wiosennych i letnich. Są one 
efektowne, a równocześnie 
proste w kroju i nadają się 
dg masowych produkcji. Po­
dobnymi cechami odznaczają 
się kurtki wykonane ze skór 
cielęcych i królików chiń­
skich. Kurtki te ukażą się w 
sprzedaży już w najbliższych 
dniach.

Trzecie zwycięstwo 
Dynama Tbilisi 
w Polsce

Czwarty mecz wicemi­
strza ZSRR Dynama Tbi­
lisi rozegrany w Polsce 
zakończył się trzecim zwy­
cięstwem drużyny radziec­
kiej nad reprezentacją ZS 
Gwardii w Krakowie 3:0.

W spotkaniu tym zade­
cydowała ponownie kon­
dycja oraz opanowanie 
piłki. W pierwszej poło­
wie Gwardia nawiązka 
równorzędną grę, tracąc 1 
bramkę. Druga połowa me­
czu upłynęła przy dużej 
przewadze wicemistrza 
ZSRR, który w końcowej 
fazie spotkania zepchnął 
zespół gwardzistów do de- 
fenzywy.

7500 sztuk trzody chlewnej
zakontraktowały aktywistki Ligi Kobiet

Na V sesji ONZ przedsta­
wiciele bloku anglo-amery- 
kańskiego nie dopuścili do 
rozpatrzenia problemu repre-

(Ciąg dalszy na str. 2)

Przeprowadzona ostatnio ’ 
przez aktyw Ligi Kobiet 
akcja pomocy w kontrak­
tacji żywca dała poważne ' 
rezultaty. Robotnice wiel­
kopolskich zakładów pra- , 
cy ruszyły na wieś, by j 
przez osobisty kontakt z 
kobietami wiejskimi przy- ; 
czynić się do podniesienia 
stanu kontraktacji trzody 
na rok 1952. W wyniku za­
kontraktowano ponad 7500 
sztuk trzody.

Przodowniczką w tej ak­
cji okazała się pracująca 
na terenie powiatu cho- 
dzieskiego jedna s czoło-

wych aktywistek Ligi Ko­
biet . Stanisława Matynia, 
która sama zakontrakto­
wała 252 sztuki żywca.

Do tych, które uzyskały 
równeż poważne sukcesy, 
należą: Maria Dzierzbicka, 
Anna Śpiewak — obie z 
Zakładów im. Stalina w 
Poznaniu, dalej pracow- 
niczka poznańskiego MHD 
H. Krysiak i Balczyńska.

Udział kobiet z miej­
skich zakładów pracy w 
akcji kontraktacji był ró­
wnież jednym z węzłów 
zacieśniających, sojusz to* 

« botrnczo-chłopski. 4



U ramach 
wojewódzkich eliminacji 
1] nly 
zn. zawodowych 
wystąpią 
w Operze Poznańskiej

W poniedziałek na de­
skach Państwowej Opery 
wystąpią 73 zespoły świet­
lico we związków zawodo­
wych, które wyróżniły się 
na eliminacjach powiato­
wych. Będzie to ze wzglę­
du na ilość największa Im­
preza zespołów świetlico­
wych w Polsce. 22 orkiestry, 
27 chórów i 24 zespoły ta­
neczne pokażą swoje naj­
lepsze punkty programu. 
Wyróżnione zespoły z ko­
lei zostaną delegowane 
przez organizatora Impre­
zy — Okręgową Radę Zw.

JEDYNA DROGA Hm machinacje

,,By nie zabito was, anf waszego brata, 
By nie płonęły mury, pewne było życie, 
Uczciwi ludzie głośniej przemówcie do świata, 
Ze zbirów i morderców maski ich zedrzyjeie"

Aleksy Surkow
(Wjersz pt. „Przemówcie głoś­

niej uczciwi ludzie" ze zbioru 
„Sztafeta pokoju").

Głośno i dobitnie prze- i letki „odporne na działa- 
mawiały do świata te mi-: nie wybuchów atomo’ 
lionowe rzesze ludzi, które ’ wych". aby rodzice mogli
w ciągu ostatnich kilku
lał, w tysiącznych manife-
stacjach, rewolucjach,
strajkach i walkach ulicz­
nych przeciwstawiały wy- 
ległym w mózgach wład- 
ców dolara planom nowej

je rozpoznać w stosach 
zwięglonych ęiał, i tych, 
które błąkaja się wśród 
ruin koreańskich miast, 
daremnie szukając swego
domu Kongres War-

wojny niezachwianą

Zaw. — na 
gólnokrajowe 
wy.

Występy 
się o godz. 9 
ją do obiadu

eliminacje o- 
do Warsza-

rozpoczynają 
rano i trwa- 
oraz po po-

łudniu od godz. 16.30. W 
skład jury wchodzą przed­
stawiciele KW PZPR, Wy­
działu Kultury przy Prezy­
dium Woj. Rady Narodo­
wej, Centralnej 1 Okręgo­
wej Rady Związków Za­
wodowych ora-z wybitni 
znawcy muzyki, śpiewu 1 
tańca, (jp)

wolę zachowania pokoju. 
Głośno i dobitnie przemó­
wili do świata -wszyscy ci 
— robotnicy, uczeni, pisa­
rze i artyści — którzy na 
II Kongresie Obrońców 
Pokoju w Warszawie, na 
rzucone przez różnych 
Matthewsów i Griffithów 
hasła zniszczenia ludzko­
ści gradem bomb atomo­
wych, odpowiedzieli sło­
wami liii Erenburga: „Nie 
dopuścimy do wybuchu 
wojny. Odwrócimy wylo­
ty dział od piersi człowie­
ka".

Jaką drogę wskazywał

szawki zażądał niezwłocz­
nego zakończenia wojny 
w Korei, położenia kresu 
imperialistycznej interwen­
cji w Vietnamie, zakazu 
remilitaryzacji Niemiec i
Japonii.

Kongres 
zwrócił się 
Narodów

Warszawski 
do Organizacji 
Zjednoczonych

! Kongresu — gdyby nie by- 
| ło nas, gdyby nie my, 
i gdyby nie międzynarodo­
wy ruch obrońców poko­
ju".

Czy te same słowa mo­
żna powtórzyć dziś, gdy zła 
wola amerykańskich „roz­
jemców" przedłuża roko­
wania w Korei, powięk­
szając tym samym ilość 
zburzonych miast i osiero­
conych dzieci, gdy podpi­
sany został sojusz amery­
kańskiego imperializmu z 
Japonią, gdy w sąsiedztwie 
Związku Radzieckiego bu­
duje się bazy wojenne, 
gdy reżyserzy amerykań­
skiego teatru marionetko­
wego w ONZ wznoszą się 
na szczyty kuglarstwa w 
inscenizowaniu bojkotu 
pokojowych propozycji ra­
dzieckich?

nią jest wola pokojowego 
współżycia ludów. Broń lo 
szlachetna i potężna. Niech 
drżą przed nią ci, którzy 
wierzą jedynie w potęgę 
swej techniki, we wszech­
moc kapitałów, w nieza­
wodność gry politycznej." 
(Mieczysław Jastrun),

Ta właśnie jedyna w 
dziejach armia, w której 
szeregach pisarz amery­
kański podaje dłoń egip­
skiemu fellahowi. a włók­
niarz z Ispahanu obejmuje 
angielskiego dokera — ta 
armia zadecyduje dziś o lo- 
sach świata. Potęga armat,
władza dolara, 
łość techniki 
machiawelizm

doskona- 
wojennej, 
dyploma’

JEDYNA ARMIA

tycznej gry nie zraczą nic 
wobec tych zastępów ludzi, 
którzy znają cene swego 
życia i potrafią tego życia 
bronić.

Kongres Warszawski 
urzeczywistnienia tego 
lu?

dla 
ce-

GDYBY NIE RUCH 
OBRONC0W POKOJU...

W Imieniu wszystkich 
matek na świecie, w imie­
niu wszystkich dzieci — 
i tych, którym w Waszyng­
tonie i Nowym Jorku za­
kłada się na ręce branso-

jako do instancji najbar- 
dziei powołanej do czuwa­
nia nad powszechnym po­
kojem, aby autorytetem 
swym przyczyniła się do 
wyeliminowania wszyst­
kich kwestii spornych, ro­
dzących nienawiść między 
narodami. Kongres odrzu­
cał wreszcie jako bezpod­
stawne wszelkie twierdze­
nia o rzekomej niemożno­
ści pokojowego współży­
cia różnych systemów 1 
wskazywał na olbrzymie 
znaczenie światowego ru­
chu pokoju w kształtowa­
niu sytuacji międzynaro­
dowej. „Wojna byłaby mo­
że nieunikniona w obecnej 
sytuacji — mówił Piętro 
Nenni w sprawozdaniu z

W DZIEJACH
Odpowiedź 

nie dało już 
ludzi, których

na to pyta-
562 miliony’ 
podpisy wi-

anglo-amerykańskiego bloku
na Zgromadzeniu Ogólnym ONZ

(Dokpńczenie ze sir. 1)
zentacji Chin, a obecnie na 
VI sejii — również dokłada­
ją wazeikich starań, by Zro- 
madzenie Ogólne nje moQlo 
rozpatrzeć tej sprawy.

Dotychczasowa praktyka 
dowodzi, że gdv delegacja 
USA i popierające ja dele­
gacje nie mają żadnych ar­
gumentów dla uzasadnienia 
swego bezprawnego, sprzecz­
nego z Kartą stanowiska to 
uciekają sie one stale do 
jawŚego i brutalnego gwał- 

- cenią Karty i zasad procedU’ 
rv ONZ.

Delegacją radziecka stanów 
c?o protestuje przeciwko ta­
kiemu stanowi rzeczy. Dele­
gacja radziecka domaga sie 
umieszczenia na porządku 
dziennym sprawy reprezen­
tacji Chin w ONZ oraz nie­
zwłocznego rozpatrzenia? tego

Bić się będziemy o pełne zwycięstwo
Zespół PGR Garzyn przoduje 
w województwie poznańskim

„Ciesząc się z dzisiejsze­
go zwycięstwa nie może­
my zapomnieć o wielkim 
wydarzeniu, która umożli. 
wiło nam nasze obecne ży­
cie, naszą pracę i osiągnię­
cia. Wydarzeniem tym by­
ła Wielka Rewolucja Pro­
letariacka 1917 roku". Nie­
milknące oklaski są hołdem 
oddanym wydarzeniom li­
stopada 1917 roku przez ze­
branych w świetlicy gospo 
darstwa Oporowo, należą­
cego do zespołu PGR Ga­
rzyn.

Kulminacyjny moment 
uroczystości. Przedstawi­
ciel Związku Pracowników 
Rolnictwa wręcza piękny 
proporzec. Proporzec ten 
to symbol zwycięstwa, ja­
kie odniósł zespół PGR Ga 
rzyn w III etapie współza­
wodnictwa pracy. Z dumą 
i radością patrzą pracow­
nicy wszystkich gospo­
darstw na proporzec, któ­
ry już na długo pozosta­
nie w ich świetlicy i będzie 
świadczył, że zespół ten 
jeet przodującym w całym 
województwie.

Do stołu prezydialnego 
podchodzą kolejno przodo­
wnice i przodownicy pra- 
ey, którzy otrzymują dy­
plomy uznania i wysokie 
premie pieniężne. Przodow­
nicy ci to najdzielniejsi i 
najpracowitsi członkowie 
tysięcznej załogi zespołu 
Praca ich w różnych dzie-

Katastrofa 
lotnicza

WARSZAWA (PAP). 
W dniu 15 listopada w

pobliźu Łodzi uległ kata­
strofie samolot pasażerski 
„Lot". W katastrofie egir.ę- 
ło 12 pasażerów i 4 osoby 
załogi.

Nazwiska ofiar katastrofy: 
Gremewski, Blachnirek, Racz 
ko, Krupiąc, Weinert, Weinert, 
Śląski, Wicherski, Michałow­
ski, Groński, Skuplin, 2yk, 
pierwszy pilot — Buczkowski, 
drugi pilot — Bakalus. radio-
telegrafista Oiesińaki i
nawigator — Jurgo,

Dla zbadania przyczyn 
katastrofy Prezydium Rzą­
du powołało specjalną ko­
misję, która natychmiast 
przystąpiła do pracy.
GŁOS 
wraiKOPOisn

Nr 209

dzinach produkcji, to wiel- 
ki wkład w dzisiejsze 
zwycięstwo.

Oto brygadzista Peikert 
pod opieką którego pczo- 
staje obora w gospodar­
stwie Górzno. Dzięki jego 
troskliwości roczny plan 
dcetawy mleka wykonano 
już 15 października, gdyż 
od jednej krowy otrzyma- 
je się zamiast planowanych 
3 tysięcy — 3500 litrów ro­
cznie. Za chwilę odbiera 
książeczkę oszczędnościo­
wą inny brygadzisty St. 
Skrzypczak, który prowadzi 
chlewnię zarodową w gt> 
spodarstwie Drobin. Chlew 
nia ta wykonała swój plan 
w 140 proc. Tuczarnia w 
Luboniu, którą prowadzi 
brygadzista Józef Koniecz­
ny, do końca roku wyko­
na plan w 130 proc. Dużą 
pozycję w planach zespołu 
zajmuje hodowla traw na­
siennych, bardzo cenna dla 
naszej gospodarki. Imponu­
jącymi wynikami szczyci 
s’ę zespół jeśli chodzi o 
uprawę zbóż. Bo np. z 1 
ha uzyskano przeciętnie 
26 kwintali pszenicy. Ziem 
niaki pomimo suszy dały 
zamiast zaplanowanych 
140 q — 160 q.

Poznajemy teraz dal- 
szych bohaterów wspania­
łych osiągnięć. Są nimi na­
stępujący przodownicy 
pracy: Krystyna Rozwałka 
z gospodarstwa Mały 
Dwór — ona to przodowa­
ła przy uprawie i pielęgna 
cj! traw nasiennych Neu­
man, Jakub Olejniczak i 
Jakubowski wyróżnili się 
bądź to przy selekcjj i u- 
prawie ziemniaków, bądź 
to przy pielęgnacji traw 
i zbóż. Przodownikami ho­
dowli są: Pelagia Popraw- 
ska i Stanisław Dur z O- 
porowa oraz Antoni Ko­
nieczny brygadzista ho­
dowlany z Brylewa, który 
prowadzi owczarnię zaro­
dową i wielu, wielu in­
nych. W ogóle we współ­
zawodnictwie grupowym 
bierze udziił 840 osób.

Gorącymi oklaskami po­
witali robotnicy podchodzą 
cego do stołu racjonaliza­
tora Jana Szymańskiego z 
gospodarstwa Brylewo. 
Dzięki jego pomysłowi spe 
cjaJnej transmisji zespół 
oszczędza tygodniowo 10 q 
węgla i 2 roboczodniówki.

O pracy tego wzorowe­
go zespołu mówić można 
b/srdae dużo. Głównym

100 przodownic I przo­
downików pracy zostało 
nagrodzonych dyploma­
mi i wysokimi premiami 
pieniężnymi. Na zdjęciu 
przodownik pracy Jakub 
Olejniczak odbiera z rąk 
przewodniczącego Zarzą­
du Okr. Zw. Zaw, Prac. 
Roi. książeczkę oszczęd­
nościowa.

W głębi widoczny pro-

dnieją pod Apelem Świa­
towej Rady Pokoju o za­
warcie paktu pięciu mo­
carstw. 562 miliony ludzi 
przekonało się i przekona­
nie to potwierdziło swym 
podpisem, że szczera wola 
pokoju nie jest po stronie 
tych, którzy pod osłoną po­
kojowych frazesów doko­
nują spisów miast przewi­
dzianych jako cele dla 
przyszłych nalotów atomo­
wych, którzy proponują 
„inwentaryzację" zapasów 
broni, dodając jednocześ­
nie nowe, zawrotne liczby 
do swych wojennych bud­
żetów, którzy sztucznie 
wytwarzają „trudności pro 
ceduralne", aby udaremnić 
zawieszenie broni w 
Korei.

$62 miliony ludzi wy­
szło naprzeciw, by zagro­
dzić drogę krwawemu po­
chodowi wojny — hasłom 
śmierci j zniszczenia, prze­
ciwstawiając wytyczne za­
warte w uchwałach ostat­
ni’ sesji Światowej Rady 
Pokoju i czterech propo­
zycjach ministra Wyszyń- 
sk:ego przedłożonych kil­
ka dni temu w ONZ: — 
zakaz broni masowej za­
głady i budowy baz wo­
jennych, położenie kresu 
c’erpien:om ludów Korei i 
Vietnamu, zwołanie konfe­
rencji rozbrojeniowej, za­
warcie paktu pięciu mo­
carstw. przyznanie naro­
dom Bliskiego i Środko­
wego Wschodu prawa 
swobodnego decydowania 
o swoim losie.

„Powstaje jedyny w 
dziejach związek miliono­
wych zastępów ludzi pra-

PODSTAWOWA ZASADA 
POLSKIEJ POLITYKI 
ZAGRANICZNEJ

„Dla nas, Polaków, po, 
kój nie jest czczym fraze-

zagadnienia przez 
drenie Ogólne.

Zgromadzenie

Zgroma-

Ogólne,

porzec 
cięstwa

symbol zwy
zespołu

Garzyn w trzecim 
współzawodnictwa

czynnikiem, który 
nil się do tego

sem mówił
Zgromadzenia

na sesji 
Ogólnego

ONZ wiceminister spraw 
zagranicznych, Wierbłow-
ski, Walka o zacho
wanle pokoju należy do 
podstawowych zasad pol­
skiej polityki zagranicznej. 
Stoimy na stanowisku mo­
żliwości współistnienia i 
współpracy państw o róż­
nych ustrojach.

Polityka pokojowa Polski 
znajduje wyraz w naszej 
konstruktywnej pracy, w 
naszym wielkim, pokojo­
wym budownictwie.

M. D.

cy, powstaje jedyna w kob 
dziejach armia, której bro-1 ska.

— P

Coraz
więcej chłopów 
zwiedza Warszawę

WARSZAWA (PAP)
Jedną z najliczniejszych 

wycieczek chłopskich, któ­
re odwiedziły ostatnio 
Warszawę, była wycieczka 
z województwa katowic­
kiego, przodującego w kra­
ju w planowym skupie 
zboża. Przybyła ona do 
stolicy w dniu 14 bm., zor* 
ganizowana przez Związek 
Samopomocy Chłopskie i w 
ramach łączności miasta ze 
wsią. W skład tej wyciecz­
ki wchodziło 660 małorol­
nych i średniorolnych chło 
pów, członków spółdzielni 
produkcyjnych oraz robot­
ników rolnych z PGR.

Znaczny procent wy­
cieczkowiczów stanowiły
kobiety i młodzież wiej-

podobnie jak i inne organa 
ONZ, nie będzie mogło 
normalnie funkcjonować, 
jeżeli Chińska Republika 
Ludowa — ogromne pań­
stwo o ludności dorównu­
jącej prawie czwartej czę­
ści mieszkańców kuli ziem* 
skiej — nie będzie miała 
swych legalnych przedsta­
wicieli w Organizacji Na­
rodów Zjednoczonych. Z 
drugiej strony, niezwłocz­
ne i pozytywne rozwiąza­
nie problemu reprezentacji 
Chin 1 zaproszenia przed­
stawicieli Chińskiej Repu­
bliki Ludowej do zajęcia 
prawnie należnego im 
miejsca w ONZ, przyczyni 
się w znacznym stopniu do 
osłabienia istniejącego w 
chwili obecnej napięcia, do 
utrwalenia pokoju na śwle 
cie i -wzmocnienia Organi­
zacji Narodów Zjednoczo­
nych.

Dlatego też — oświad­
czył minister Wyszyński 
— wzywamy Zgromadze­
nie Ogólne do odrzucenia 
wniosku Komisji Ogólnej, 
sprzecznego z podstawo* 
wymi zasadami naszego 
Zgromadzenia, sprzecznego 
z Kartą ONZ, sprzecznego 
z interesami pokoju i sta­
nowiącego obelgę dla wiel­
kiego narodu chińskiego.

Przemówienie 
wiceministra 
Wierbłowskieęo

Przeciwko zaleceniu Ko­
misji Ogólnej oraz za nie­
zwłocznym rozpatrzeniem 
sprawy reprezentacji Chin 
w ONZ wypowiedzieli się 
również szef delegacji pol­
skiej, wiceminister Wier- 
błowski oraz delegatką 
Czechosłowacji Sekanino-

Październikowe Święto w Talinie
PGR 

etapie 
pracy.

przyczy- 
zwycię-

stwa jest oprócz pracy wy­
robienie polityczne całej 
załogi, które zdobyła ona 
nr. częstych naradach pro­
dukcyjnych.

Urozmaiceniem uroczy­
stego wieczoru był występ 
orkiestry Polskiego Radia 
pod dyr. St. Renza oraz pro 
dukcjo artystów Opery Po- 
znańskiej i Polskiego Ra­
dia. Serdecznymi oklaskami 
i wiązankami kwiatów ob­
darzyli zebrani Halinę 
Mickiewiczówną, Felicję 
Kurowiak i Jerzego Adam, 
czewskiego. Stanisław 
Strugarek pozyskał na 
długo sympatię robotni­
ków zespołu.

Ostatnie słowa zamie- 
niemy ze wzruszonymi bo-
haterami uroczystości.
Wieloletni dyrektor zespo 
łu Br. Zakrzewski żegnając 
się z nami mówi; „Do 
naszego zwycięstwa przy­
czyniła się świadoma pra­
ca wszystkich oraz współ­
zawodnictwo. Teraz staje- 
iny do rywalizacji o pier­
wsze miejsce w skali o- 
gólnolcrajowej”.

Pracownikom zespołu 
PGR Garzyn życzymy z 
całego serca osiągnięcia 
w tej rywalizacji zaszczyt- 
nago sukcesu.

fmn)

Tegoroczne lato nie o- 
puszcza ziemi estońskiej. 
Już listopad, t wciąż jesz­
cze jest łagodna, ciepła 
pogoda. Drzewa stoją w
całej 
tych

W 
lica

krasie złocisto-żół* 
i purpurowych liści, 
dniu 7 listopada sto- 
Estonii — Talin —

przybrała uroczysty, świą­
teczny wygląd.

„Stalin", „Pokój", „Ko­
munizm" — oto słowa z 
którymi wyszli dziś pracu­
jący radzieckiej Estonii na 
uroczystość poświęconą 34 
rocznicy Wielkiej Paździer 
nikowej Rewolucji Socja- 
Ms tycznej.

Święto Październikowe 
powitali pracujący Estonii 
nowymi, wspaniałymi o- 
siągnięciami. Ponad dwa­
dzieścia zakładów prze­
mysłowych wykonało 
przedterminowo roczne 
plany. Robotnicy fabryki 
maszyn wyprodukowali 
skomplikowane urządzania 
dla przemysłu naftowego 1 
łupkowo-chemicznego. Ze­
spół fabryki „Yolta" uko<* 
csyi przedterminowo wszy­
stkie zamówienia dla wiel­
kich budowli komunizmu.

Na placu ukazuje się o- 
gromny model kuli ziem­
skiej, z którego wylatuje 
gromada białych gołębi. 
W pierwszych szeregach 
defilujących idą wybitni

fabryki „Volta", delegat do 
Rady Najwyższej Estoń­
skiej SRR, August Kuusk. 
Pracując jednocześnie 
przy pięciu warsztatach, 
wykonał on w ciągi kilku 
powojennych lat normę 
24-letnią. Margarita Kop- 
per, robotnica fabryki apa­
ratów radiowych, wykonu-

va i przedstawiciel Burmy 
Mvint Thein.

Jeśli obecna sesja — 
ciągnął dalej szef delega­
cji polskiej — ma istotnie 
zamiar dokonać minimal­
nego wysiłku dla utrwale­
nia pokoju, jeśli prace Jej 
mają chociażby w naj­
mniejszym stopniu przy­
wrócić ONZ utracony au- 
tortytet, to przędą wszyst­
kim musi być załatwiony 
problem reprezentacji na­
rodu chińskiego, Żądamy, 
aby ONZ uznała, iż repre­
zentacja Kuomintangu jest 
nielegalna, żądamy, aby 
ONZ skonstatowała, że tyl­
ko przedstawiciele Cen­
tralnego Rządu Chińskiej 
Republiki Ludowej mają 
prawo reprezentować na­
ród chiński we wszystkich 
organach ONZ.

Szef delegacji amerykań-
skiej Acheson 
przemówieniu, 
wszelkie cechy 
przytaczania 
argumentów, 
Zgromadzenia : 
nia sprawy

w krótkim 
noszącym 

rozkazu, bez 
jakichkolwiek 
zażądał od 

nierozpatrywa- 
reprezentacji

Chin. Ograniczył się on je­
dynie do powtórzenia o- 
szczerstw, jakoby Chiny bra­
ły udział w agresji przeciw­
ko Korei. Do tego samego 
oszukańczego chwytu uciekli 
ąię również delegaci Austra­
lii, Filipin i Anglii.

Zalecenie Komisji Ogólnej 
zostało przyjęte głosami blo­
ku amerykańsko-angiełskie- 
go, ślepo wykonującego roz­
kazy Stanów Zjednoczonych- 
Przeciwko zaleceniu głosowa­
ło jedenaście delegacji przy 
czterech wstrzymujących eię 
od głosu.

Nowel* o tematyce
wiejskiej

BRACIA

Tragiczny los
amerykańskich Murzynów

„WOLNOŚĆ" 
W PĘTACH DOLARA

Co mówią wyniki badań 
archeologicznych

KIEDY POZNAN BYŁ 
STOLICĄ POLSKI

Palae w Dobrzycy 
WIELKOPOLSKIE 
PUŁAWY

Mechanizacja rolnictwa
GDY MASZYNY 
ZASTĄPIĄ 
CHŁOPSKĄ PRACĘ

Filmy oświatowe
WYŚWIETLANE 
WYKŁADY

chozową. Państwo radziec­
kie wyposażyło kołchozy 
w nowoczesny sprzęt tech-

Poza dalszym ciekawym 
doborem artykułów ju­
trzejszy dodatek „NOWY 
ŚWIAT" zawiera bogaty 
dział satyry * humoru.

niczny, Tonące do 
na w ciemności 
stońskie oświetla 
elektryczność. V’

niedaw- 
wsie e- 
obecnie 
klubach

kołchozów odbywają się 
odczyty dla rolników. Kina 
objazdowe i teatry stały 
się częstymi gośćmi na 
wsi. Kołchoźnicy żyją do­
statnio i kulturalnie: po-

je stale 300 do 320°/o nor­
my. Takich entuzjastów 
pracy, gorących patriotów 
radzieckich liczy Estonia siadają własne biblioteki, 

radioodbiorniki, niektórzydziesiątki tysięcy.
Przemysł estoński prze­

żywa obecnie okres wspa­
niałego rozkwitu. Na pod­
stawie danych statystycz­
nych produkcja przemysło­
wa w trzecim kwartale 
bieżącego roku wzrosła w 
porównaniu z rokiem ubie­
głym o 249/«.

Równolegle z rozwojem 
przemysłu wzrasta poziom 
życiowy obywateli. W Ta­
linie, Narwie i innych mia­
stach powstały nowe dziel­
nice z pięknymi domami 
dla robotników. W Zagłę­
biu Łupkowym powstało 
kilka nowoczesnych miast, 
posiadających teatry,- s.a-

nabyli samochody lub mo­
tocykle. Kto znał estońską 
wieś pod panowaniem bur- 
żuazji — ciemną, brudną i 
biedną — ten zrozumie zna 
czenie przemian, jakie 
przyniosła Wielka Paź­
dziernikową Rewolucją So­
cjalistyczna.

Zgodnie ze stalinowskim
planem przeobrażenia

diony 
ulice,

Jak 
tycia

sportowe, asfaltowe 
wielkie parki.
ziły sen zniknęły z 
Estonii koszmaiy

kryzysu, bezrobocia, lęku 
o jutrzejszy dzień. Wielki­
mi osiągnięciami poszczy-

ludzie republiki — przo- cić się może również rol- 
downicy pracy, kołchoź- nictwo estońskie, które w 
nicy, przedstawiciele inte- większej swej części prze- 
Hgerjcji. Oto stachanowiec szło na goyodarkę kol-

przy>rodv, w południowych 
okręgach ZSRR stepy i pu­
stynie przekształcone są w 
żyzne tereny. Jednocześ­
nie w Estonii podjęto na 
wielką skalę akcję osusza­
nia błot. W ciągu najbliż­
szych kilku Jat znikną w 
Estonii jałowe pola, po­
dwoi się powierzchnia za­
siewu.

W braterskiej rodzinie 
narodów radzieckich, pod 
kierownictwem partii ko­
munistycznej i wielkiego 
wodza pracujących — Sta­
lina, rozkwita gospodarką, 
kultura i sztuka radziec­
kiej Estonio.

P. Rummo

Ok. 300 studentów 
zagranicznych 
studiuje w Polsce

WARSZAWA (PAP)
Zacieśniając współpracę 

kulturalną z zagranicą, 
Polska Ludowa prowadzi 
szeroka wymianę młodzie­
ży studiującej z innymi 
krajami świata. Studenci 
polscy studiują np.: w 
Związku Radzieckim, Chi­
nach. na Węgrzech, w Cze­
chosłowacji i innych kra­
jach. W Polsce zaś kształ­
ci się około 300 studentów 
różnych narodowości.

Wśród nich znajdują się 
Bułgarzy, Węgrzy, Rumu­
ni, Albańczycy, Chińczy­
cy, przedstawiciele mło­
dzieży z krajów kapitali­
stycznych i kolonialnych. 
Studenci zagraniczni ©trzy- 
mują stypendia, mieszkają 
w domach akademickich, 
korzystają z uczelnianych 
stołówek i i bezpłatnej o- 
pieki lekarskiej.

W czasie ferii wyjeżdża­
ją oni razem z polskimi 
studentami na obozy wy­
poczynkowe oraz odbywa­
ją praktyki zawodowe w 
różnych zakładach pracy.



Fakty przekonują

DWIE PERSPEKTYWY
Do wypowiedzi lordów 

Angielskich na ogół nie 
mamy zaufania. Zwykle 
pokryte są one blichtrem 
słów, mgiełką ogólników, 
za którymi kryje się niena­
wiść do wszystkiego co nie 
jest konserwatywne. Cza­
sem jednak trzeba się zgo­
dzić z ich ocenami. Óto 
jedna z takich lordowskich 
wypowiedzi. W czasie de­
baty w angielskiej Izbie 
Gmin lord Silverman po­
wiedział: „...jest to chyba 
pierwszy wypadek w hi­
storii, że w celu otrzyma­
nia pomocy od potężnego 
i bogatego kraju alianckie­
go —pomocy mającej słu­
żyć problematycznym spra­
wom — cały kontynent de­
cyduje się na natychmia-

80 miliardów. O tych wy­
datkach pisał reakcyjny 
dziennik „New York Ti­
mes", który na pewno jest 
w tej materii dobrze poin­
formowany. Jasne także, że 
dostarczając w celach przy 
gotowywanej agresji u- 
zbrojenia unter-atlantydom, 
ober-atlanitydzi każą sobie 
za tę — użyjmy wyrażenia 
Imć Lorda — „problema­
tyczną" przysługę słono 
płacić. I to jest właśnie 
owe dobrowolne bankruc­
two, na które dobrowolnie 
zgadzają się atlantyccy 
wspólnicy.

*

stawę bankructwo.
Oczywiście zacny 

ma na myśli pakt o 
anicznej nazwie, oraz

lord 
oce- 
jego

prowodyrów- ober-atlanty- 
dów z Pentagonu i Białego 
Domu. Skutki paktu atlan­
tyckiego widać bowiem w 
każdym zpańebw — jego u- 
czestników. Szczególnie 
jednak — trzeba to przy­
znać lordowi Silvermano- 
wi — koszta tego szaleń­
stwa obciążają imperium 
brytyjskie. Aczkolwiek bo- 
wiem na zewnątrz przyjaźń 
USA i Anglii jest niemal 
sielankowa, to w istocie 
rzeczy toczy się w łonie 
atlantyckiej „wspólnoty" 
zażarta walka o zyski i wy­
zyski. o naftę, o bawełnę, 
o zbyt. Szczególnie w kon­
flikcie irańskim wystąpiły 
na jaw sprzeczności między 
an gl o s a sk imi ,, prz yj a c i ó ł - 
mi". Wszystkie mediacyjne 
wysiłki milionera a zara­
zem dolarowego dyploma­
ty — Hanrimana zmierza­
ły przecież do tego, by wy­
zyskiwaczy angielskiej fir­
my AIOC zamienić na ich 
amerykańskich kolegów. 
Zresztą amerykańskie kon­
cerny nie czekały nawet na 
ostateczne załatwienie spia 
wy nafty irańskiej i „życz­
liwie" zastąpiły AIOC na 
rynkach... brytyjskich. A 
więc ogólnie rzecz biorąc 
Harriman spełnił swoją mi­
sję. Operacja się udała, ale 
wątpliwe jest, czy pacjent 
ją przetrzyma.

Tego rodzaju zjawiska 
miał na myśli imć lord Sil- 
verman. Można by jeszcze 
długo wymieniać przeróż­
ne sprzeczności, wzajemne 
podstawianie sobie nóg, 
wypieranie, aż do strzałów 
skierowanych do pro-bry- 
tyiskich polityków na 
Bliskim Wschodzie, które 
świadczą o atlantyckiej 
„sielance".

Nie trzeba także być 
ekonomistą, by stwierdzić, 
że nie można bez katastro­
falnego wpływu na go­
spodarkę swego kraju wy­
datkować tyle na zbroje­
nia. jak to czyni rząd ame­
rykański roku 1948 — 
32 miliardy dolarów, w
1949 roku 42 miliardy
dolarów, w 1950 — 60 mi­
liardów, a w 1951 blisko

Nieustanne 
gospodarcze, 
handlarskich,

wstrząsy go- 
atmosfera 

często krwa-
wych zatargów między 
wielkimi koncernami, stałe 
gromadzenie się bogactw 
w rękach kapitalistów i po 
głębiająca się systematycz­
nie nędza reszty narodu — 
oto sytuacja ekonomiczna 
krajów kapitalizmu.

W jak ogromnej sprzecz­
ności z tym obrazem stoi 
piękny rozwój ustroju so­
cjalistycznego. Weźmy kil­
ka przykładów z referatu 
wicepremiera rządu ZSRR 
Ł. P. Berii na uroczystym 
posiedzeniu Rady Mo­
skiewskiej w 34 rocznicę 
Rewolucji Październiko­
wej.

Jedenaście lał z tego czte­
ry ciężkie lała krwawej 
wyniszczającej wojny dzie­
li Związek Radziecki od 
roku 1940. Od tego czasu 
podwojono p r o d u k- 
c j ę przemysłową ZSRR, 
uprzednio już wysoką. A 
przecież przy pomocy po­
tencjału z 1940 roku poko-

nał Kraj Rad faszystowskie 
Niemcy, które dysponowa­
ły zasobami gospodarczy­
mi całej niemal Europy.

Sam przyrost wytopu su­
rówki wynosi w 1951 roku 
2700 000 ton, stali ok. 4 mi­
lionów, walcówki 3 milio­
ny ton. „Związek Radziec­
ki — powiedział Ł. P. Be- 
ria — wytapia obecnie ty­
le samo w przybliżeniu 
stali co Anglia, Francja, 
Belgia i Szwecja łącznie".

Trzydzieści cztery lata 
temu, gdy lud rosyjski 
zrzucił ze swych pleców 
tyranię carów, obszarni­
ków i kapitalistów, Rosja 
należała do najbardziej za­
cofanych krajów. Obraz 
jej sytuacji ekonomicznej 
najlepiej charakteryzuje 
fakt, iż wszelkie urządze­
nia inwestycyjne, a więc 
maszyny do obróbki meta­
li, maszyny tkackie, moto­
ry elektryczne oraz inńe 
skomplikowane urządzenia 
fabryk, a więc wszystko 
co decyduje o rozwoju 
przemysłu, sprowadzono z 
zagranicy. A dziś z tego 
samego kraju wywozi się 
dobra inwestycyjne i to 
najwyższej jakości. Dzięki 
nim choćby w Polsce, mo­
żemy budować giganty 
hutnictwa i przemysłu ma­
szynowego.

Nawet najbardziej reak­
cyjni ekonomiści, nawet 
fachow<i doradcy atlantyc­
kiego aoisku nie mają złu­
dzeń, że za potencjałem e- 
konomicznym ZSRR daleko 
w tyle pozostały dawne, 
tradycyjne potęgi kapitali­
styczne Anglia i Francja. 
Lord S:lverman .smętnie 
zapatruje się na przyszłość 
swego kraju. Wypowiada

on opinię klasy, która czy­
ni rozpaczliwe wysiłki, by 
za cenę nędzy własnego 
narodu utrzymać się u wła­
dzy. Zamiast produkować 
pożyteczne maszyny, którć 
człowiekowi _ ułatwiłyby 
życie, produkuje karabiny, 
czołgi i bomby, które mają 
człowieka niweczyć.

Tymczasem Związek Ra­
dziecki *■ nieustannie idzie 
naprzód. Zastosowanie me­
chanizacji w górnictwie 
węglowym podnosi poziom 
wydobycia o 24 miliony ton 
rocznie. Podobnie dzieje 
się z produkcją ropy nafto­
wej, której wydobycie bli­
skie jest 60 milionów ton 
rocznie. Do przodujących 
w święcie, a po uruchomie­
niu gigantycznych elek­
trowni znajdujących się w 
budowie, bezapelacyjnie 
pierwszych — należy Zwlą 
zek Radziecki w dziedzinie 
produkcji energii elektrycz 
nej...

Fakty przekonują. Ma­
my poczucie, że razem z 
naszymi radzieckimi przy­
jaciółmi stanowimy wiel­
ką siłę, która nieustannie 
rośnie, która jest w stanie 
przeciwstawić się groźbie 
agresji.

Lord Silverman na pew­
no bardzo by się cieszył, 
gdyby jego kraj mógł się 
pochwalić nawet ułamka­
mi cyfr produkcji Związku 
Radzieckiego. Nie widział­
by wówczas smętnych per­
spektyw nieuchronnego 
bankructwa jego klasy, 
które można na kilka lat 
odsunąć, ale którego nie 
da się uniknąć.

Janusz Likowski

Ubezpieczenia społeczne 
w Z. S. R. R.

Trzydzieści lat temu, w 
dniu 15 listopada 1921 r.
twórca państwa radziec-
kiego — Włodzimierz Le­
nin podpisał dekret o ubez­
pieczeniu społecznym pra­
cuj ących. „Ubezpieczenie 
socjalne w ZSRR, obejmu­
jące ważniejsze dziedziny 
materialnego i kulturalne­
go życia — głosi uchwała 
CKWKP(b) z dnia 28 wrze­
śnia 1929 r. — jest jedną z 
głównych zdobyczy klasy 
robotniczej, uzyskaną dzię­
ki zwycięstwu Rewolucji 
Październikowej. Wskutek 
potężnego rozwoju gospo­
dę rki narodowej i szybkie­
go tempa uprzemysłowie­
nia kraju — świadczenia 
socjalne stały się ważnym 
czynnikiem polepszenia 
materialnego i kulturalne­
go bytu klasy robotniczej"

Świadczenia socjalne w 
ZSRR obejmują wszystkich 
robotników i pracowników. 
Pracujący nie ponoszą przy 
tym żadnych kosztów, 
wszystkie obciążenia zwią­
zane z ubezpieczeniem 
przyjęło na siebie pań­
stwo. Corocznie asygnuje 
ono na ten cel olbrzymie 
sumy.

Wpłaty na świadczenia 
socjalne dokonują przed­
siębiorstwa i urzędy ze 
specjalnych funduszów.

Fundusze te wzrastają z 
roku na rok w miarę roz­
woju gospodarki narodo­
wej ZSRR i zwiększania 
się zarobków pracujących. 
W ciągu pierwszej pięcio­
latki wydatki państwa na 
cele socjalne wyniosły 10,4 
miliarda rubli, a w drugiej 
już — 32,5 miliarda rubli. 
W latach pięciolatki powo­
jennej (1946—50) budżet 
funduszu świadczeń spo-

Siedem wieków Kostrzyna
Obszerny, kwadratowy 

rynek obrzeżony jest 
niskimi domkami o różno­
rodnych fasadach. Lśnią w 
nich szyby niewielkich o- 
ki en sklepowych a ponad 
nimi kolorowe szyldy kon­
kurują z emblematami rze­
miosł i cechów. Rozchodzą 
się stąd promieniście krót­
kie uliczki, prowadzące 
wprost na płaskie pola. 
Obok piętrowych, krzep­
kich jeszcze, kamieniczek 
— przysiadły stare chału- 
pinki o wykrzywionych o- 
kapach dachów, wybrzu­
szonych murach i malut­
kich oknach, za którymi 
zielenią się delikatne mir­
ty, matowe pelargonie i 
kolczaste aloesy. Tu i ów­
dzie staroświeckie wrota 
łączą ze sobą dwie pose­
sje, gdzieniegdzie rynien­
ka ścieku przecina kamie-

sie rozrastania się kapita­
lizmu podupadło rzemiosło 
i Kostrzyn stał się mia­
stem robotniczym. Dla mie­
szkańców nadeszły ciężkie 
czasy, gdyż w nieuprzemy- 
słowionęj miejscowości 
trudno było zdobyć pracę 
— sz.ukano jej więc w la-

braz życia Kostrzyna zmle-! Kostrzyn zdobył placów- 
nił się nie do poznania. W ' ki, których nigdy nie po-
mieście, liczącym obecnie 
3500 mieszkańców, nie ma 
bez robotny ch. W powsta­
łych po wojnie Wielkopol­
skich Zakładach Przemysłu 
Drzewnego znalazło za­
trudnienie ponad 200 osób,

Miasteczko przecięte jest krętą wstęgą autostra­
dy. Po obu jej stronach wyrastają nowoczesne 

domki, otoczone ogródkami

nisty bruk. Ot mała

Długowieczni 
mieszkańcy 
Kraju Ałtajskiego

Bardzo bogaty jest rejestr 
długowiecznych obywateli 
Ałtaju. W ośmiu tylko rejo­
nach Głównego Ałtaju zare­
jestrowano 320 mieszkańców, 
którzy liczą obecnie ponad 
100 lat, ciesząc się doskona­
łym zdrowiem. Najstarszy z 
nich to Jegor Kuzniecow, koł­
choźnik wsi Sałan w rejonie 
sałtańskim. który przy 144 la­
tach jest jeszcze zupełnie 
rześki bierze nawet udział 
w pracach społecznych. W 
tym samym rejonie ,w osie­
dlu —Nowo-Ażyńce mieszka 
135-letnia chłopka Praskowia 
Wasiliewa, która posiada 
nieco młodsze od siebie są- 
sadki, bo Marię Czinczikieje- 
wą, która ukończyła 126 lat 
oraz Akułinę Plafonową ob­
chodzącą już swoje 130 uro­
dziny. Pierwsze miejsce 
■wśród długowiecznych miesz­
kańców rejonu ust-koksińskie 
go ma chłopka ze wsi Aka- 
Kaba nazwiskiem Diergam- 
bysz Szikakowa, licząca już 
142 lata. (K)

mieścina, ponad którą wy­
rasta masyw gotyckiej 
świątyni i chyba dwa tyl­
ko fabryczne kominy.

Taki jest Kostrzyn, leżą­
cy nad zdrojami, łączący­
mi dwie wąskie rzeczułki 
— Cybinę i Męcinę. Dzi­
siaj malutkie miasteczko 
tonie w bieli i czerwieni 
flag, przystroiło się w gir­
landy i transparenty, przy­
brało szatę uroczystą — 
— święcąc rzadki jubile­
usz — 700-lecie swego ist­
nienia jako miasta.

Nikt nie wie kiedy i kto 
pierwszy stawiał swą cha­
tę nad zdrojami — ■wiado­
mo jednak, że już w XIT 
wieku najstarsza osada na 
ziemi średzkiej zaczęła tęt­
nić gwarem i pracą, a w 
listopadzie 1251 roku Prze­
mysław I nadał jej prawa 
miejskie i wyposażył w 
liczne przywileje. W XIII 
stuleciu Kostrzyn stanowił 
czoło opola, w następnym 
wieku był już kasztelanią, 
lecz jak zawsze i wszędzie 
lala wojen zahamowały 
rozrost miasta. W ciągu 
siedmiu stuleci Kostrzyn 
nie znalazł sprzyjających 
warunków dla swego roz­
woju, mimo, że skupiał w 
swych mucach doskona­
łych rękodzielników, wśród 
których prym wodzili szew­
cy, garncarze, płóciennicy 
i piwowarowie.

Z latami zmieniał się 
charakter miasta. W okrcr

brykach Poznania, w war­
sztatach Swarzędza, Środy 
i Wrześni, szukano daleko 
w Niemczech i na obczyź- 
mie.

Czasy międzywojenne ni­
czego pod tym względem 
nie zmieniły. W niewiel­
kim młynie, tartaku i mle­
czarni, w małej fabryczce 
•pierników i makaronu pra­
cowała garstka „szczęśliw­
ców", żyjąc w ustawicznym 
lęku przed zwolnieniem. 
Nie lepiej wiodło się gro­
madce urzędników i na­
uczycieli. Syci byli tylko 
kupcy z rynku, kamienicz-
nicy i właściciele więk-
szych warsztatów.

W cichym miasteczku 
nic się w zasadzce nie 
działo. Bezruch i nuda wy­
jaławiały umysły. Bez wi­
doków rozwoju pracowało 
kilka towarzystw, organi­
zujących kilka razy w ro­
ku dość kiepskie imprezy 
połączone z zabawami. U- 
bożuchna biblioteka sku­
piała wokół siebie nielicz­
nych entuzjastów książek. 
.Powodzeniem cieszyło się 
aż sześć knajp, w których 
bezrobotni i nędzarze topi­
li swe smutki w kieliszkach, 
tracąc czas i ostatnie gro­
sze, zdobyte z ciężkim tru­
dem na robotach sezono­
wych w okolicznych ma­
jątkach lub na polach za­
możnych rolników.

Od czasów tych dzieli 
nas wiele lat a przecież o-

w zorganizowanym w lip- 
cu bież, roku PÓM-ie pra­
cuje 60 ludzi, w Powiato-
wym Zakładzie Mleczar-
skim, w młynie, Gminnej 
Spółdzielni, w Miejskiej i

Mimo sędziwego wie­
ku Kostrzyn nie posia­
da zabytkowych budo­
wli. Jedyną atrakcją 
dla turysty są tutaj
stare chalupinki

XVIII wieku

Gminnej 
wej i w 
wstały ch 
znajduje

z

Radzie Narodo- 
wielu nowopo- 
instytucjach — 
chleb kilkaset

siadał — stałe kino, stację 
opieki nad matką i dziec­
kiem, ośrodek weteryna­
ryjny, bogato wyposażone 
przedszkole, czytelnię obok 
biblioteki, liczącej ponad 
2200 tomów, łaźnię, radio^ 
węzeł...

Kierując się troską o do­
bro mieszkańców władze 
miejskie nie szczędzą pie­
niędzy i starań, by two­
rzyć coraz lepsze warunki 
życia pracującej rzeszy. 10 
odremontowanych budyn­
ków mieszkalnych, położe­
nie podłóg w mieszkaniach 
robotniczych w murowa­
nym baraku za miastem, u- 
rządzenie kwietników i zie­
leńców w obrębie miasta, 
przedrukowanie nawierzch­
ni ulic, ułożenie nowych 
chodników, założenie ele­
ktrycznej sieci oświetlenio­
wej wyposażenie szkoły w 
sprzęt i pomoce naukowe 
— to tylko drobna część 
wykonanych już prac.

W dniu dzisiejszym od­
dana tu będzie do użytku 
wspaniała sala na ok.oło 
400 miejjisc. Dzięki temu 
nabytkowi nie będą teraz 
omijać miasteczka teatry 
objazdowe i zespoły arty­
styczne. Zwiększające się 
stale zainteresowania kul­
turalne redukują liczbę re­
stauracji w mieście oraz 
odciągają dawnych bywal­
ców od pijackich libacji.

Kostrzyn zaczyna tętnić

pracowników. Prawie ty­
siąc mieszkańców jeździ 
do pracy do Poznania i in­

nych miejscowości.

innym życiem

łecznych, nie licząc wydat­
ków na pomoc lekarską 
dla pracujących i ich ro­
dzin, wyniósł przeszło 80 
miliardów rubli.

Państwowe ubezpieczenia 
społeczne w ZSRR opiera­
ją się na prawdziwie de­
mokratycznych zasadach, 
gdyż funduszami tymi dy­
sponują specjalnie dla tego 
celu wybrane organy. Rząd 
radziecki przekazał sp-a- 
wy świadczeń socjalnych 
związkom zawodowym — 
najbardziej masowej orga­
nizacji robotniczej w ZSRR. 
Bezpośrednio przy organi­
zacjach związkowych siwo 
rzono rady i komisje bran­
żowe dla spraw ubezpie­
czeń socjalnych.

Ocrólne kierownictwo 
świadczeniami socjalnymi 
należy do Wszechzwiązko- 
wej Centralnej Rady Zwią­
zków Zawodowych, dla po­
szczególnych zaś gałęzi go- 
spolarki narodowej — do 
centralnych komitetów 
związków zawodowych.

Prócz wydatków na 
świadczenia socjalne rząd 
radziecki asygnuje wielkie 
sumy na ochronę zdrowia 
ludności. W pierwszej po­
wojennej pięciolatce na 
cele te wydatkowano oko­
ło 100 miliardów rubli. W 
porównaniu z okresem 
przedwojennym ilość łóżek 
szpitalnych w miastach i 
na wsiach wzrosła o 25°/», 
a ilość lekarzy o 75®/o.

Pomoc lekarska w ZSRR 
jest bezpłatna. Większa 
część sanatoriów i domów 
zdrowia należy do związ­
ków zawodowych. W 1940 
r. związki zawodowe po­
siadały 893 sanatoria, pre­
wentoria, domy wypoczyn­
kowe, obecnie zaś mają 
ich już 1200.

Szczególną opieką ota­
cza rząd radziecki matkę 
i dziecko. Wszystkie kobie­
ty pracujące korzystają w 
okresie ciąży i porodu ze 
specjalnych ulg, świadczeń 
i urlopów. Z tego funduszu 
udziela się zasiłków dla 
matek karmiących, oraz 
pokrywa się wydatki na u- 
trzymanie kolonii letnich 
dla dzieci. W 1951 r. ko­
rzystało z nich 2650 tys. 
dzieci. Rodzice ponoszą za­
ledwie trzecią część wy­
datków za przejazd i pobyt 
dzieci na koloniach waka­
cyjnych.

Ubezpieczenia społeczne 
w ZSRR oparte na leni­
nowsko - stalinowskich za­
sadach, są jednym z po­
ważnych źródeł podwyż­
szania się dobrobytu mas 
pracujących.

A. Nowochatskl

SKARB 
ZNALEZIONY W ŻWIROWNI 
Gabinet numizmatyczny, ist- 

niejacy przy Muzeum Prehisto­
rycznym w Łodzi, wzbogacił 
ostatnio swoje zbiory o wielki 
skarb, sk adajacy się z 600 
monet srebrnyzh. które zostały 
znaleziono na terenie żwirow­
ni w Płocku.

JEDZIEMY 
ZRADIOFONIZOWANYMI 

POCIĄGAMI
W okresie od 12 listopada 

do 5 grudnia br. do Warsza­
wy wvjedzie dziesięć 400 oso­
bowych wyc eczek w więk­
szości z województw Ziem Za. 
chodnich. Uczestnicy wszyst 
k ch wycieczek odbędą podro­
żę turystycznymi, zradiofoni 
zowanymj pociągami.

DO

W 
stk:e 
mają 
na
własnych 
większe

URZĄDZENIA 
WYTWARZANIA PRĄDU 

W SZPITALACH 
najbliższym czasie wszy- 
szpitale w kraju otrzy- 

urztdzenia do wytwarza, 
energii elektrycznej dla

potrzeb. Obecnie 
szpitale otrzymają

specjalne agregaty do olwie. 
tlenia i urza.dzen a do wytwa. 
rzania prądu, mniejsze za* 
specjalne motory, dynama, a- 
kumulatory.

DZIECIĘCE SANATORIUM 
PRZECIWGRUŹLICZE

W Mtłowodach koło Obor­
nik w woj. poznarfskim po 
wstaje nowe sanatorium prze­
ciwgruźlicze dla dzieci do lat 
14. M:eśc t sie ono bidzie 
w całkowicie odbudowanym 
gmachu po dawnym domu ku- 
racylnym i przeznaczone zo­
stanie dla dzieci pracowników 
kolei państwowych.

DOMY MŁODEGO ROBOTNIKA
Na Wybrzeżu oddano ostat 

nio do użytku przy wielu za­
kładach pracy Domy MTodego 
Robotnika, w których mło­
dzież korzystać może ze Swie 
tlicy. biblioteki, urządzeń spor­
towych.

7 MIL. ZŁ OSZCZĘDNOŚCI
W okresie niespełna 2 lat 

kolejarze — racjonalizatorzy 
Dyrekcji Okręgowej Kolei Pań­
stwowych w Gdańsku opraco­
wali 606 wniosków racjonali. 
zatorsk ch. z któnch 247 zo 
stało już. zastosowanych Uzy­
skane dzięki temu oszczędno­
ści wynoszą w skali rocznej 
ponad 7 mil. zł.

JAN PLOSŻAJ 
NAJLEPSZYM MURARZEM 

NA WYBRZEŻU
W ogólnokrajowym współ­

zawodnictwie o t' tul najlep­
szego murarza, najlepszej bry. 
gady i załogi, robotnicy budo­
wlani Wybrzeża zdobyli drugie 
miejsce. Tytuł najlepszego 
murarza na Wybrzeżu uzyskaj 
Jan l^oszaj ze Zjednoczenia 
Budownictwa Miejskiego nr 3.

IMPONUJĄCA LICZBA
BIBLIOTEK

Łidź pochwalić sle mole 
imponującą Iczba blibiotek 
i czytelni. Największa z nich 
— Centralna Biblioteka Miej­
ska m. Waryńskiego posiada 
ks:ęgozbidr liczący 130 tys. 
tomów.

Miczurinowcy wielkopolscy
w walce o lepsze plony

daleko­
siężne plany władz ludo­
wych gwarantują jego
szybki rozwóa. Chodzi więc 
przede wszystkim o zilikwl- 
dowanie najdokuczliw­
szych braków i bolączek, 
iakie dręczą jeszcze mie­
szkańców. Narastały one 
w ciągu długich lat zanied­
bań i martwoty — trudno 
je dlatego usunąć od razu. 
Plany przewidują wybudo­
wanie w Kostrzynie dwu 
nowoczesnych bloków mie­
szkaniowych dla ogółem 
stu rodzin, budowę wspa­
niałej szkoły 11-latki, zor­
ganizowanie ośrodka zdro­
wia, wywiercenie nowej 
studni i zaopatrzenie mie­
szkańców w zdrową wodę, 
założenie wodociągów i 
uzupełnienie sieci kanali 
zacyjnej,

Jest rzeczą pewną, że 
dzięki władzy ludowe; i 
wytrwałej pracy miesz­
kańców Kostrzyna plany te 
rychło będą zrealizowane.

Tadeusz Pasikowski

Brzoskwinia w ogrodzie 
Jana Kołodzieja w Goła- 
szynie, pow. Rawicz, co 
roku rodziła drobne, malo- 
wartościowe owoce. Aż 
•kiedyś jej właściciel po­
stanowił na jesień zakopać 
pewną ilość fekalii w pro­
mieniu 1 metra od drzewa. 
Brzoskwinia pokryła się 
latem pięknym, dużym i so- 
czyistym owocem. Jan Ko­
łodziej podzielił się swym 
odkryciem z członkami 
kółka miczuri newskiego w 
Gołaszynie. Odtąd wielu 
innych ogrodników prak­
tykuje ten sposób z du­
żym powodzeniem.

Podobny eksperyment z 
nawożeniem fekaliami, tym 
razem pod śliwy-damasce- 
ny, przeprowadził Jan Ur­
banowski, przewodniczący 
kółka miczurinowskiego w 
Smiłowie. pow. Chodzież.
Chata-laboratorium

Są i inne doświadczenia, 
prowadzone przez wielko­
polskich miczurinowców. 
Ob. Miazga ze Szkoły Rol­
niczej w Ziółkowie prze­
konał się, że ziarna pomi­
dorów, suszone sposobem 
sztucznym (na piecu) wy­
dają rośliny bardziej od­
porne na różne choroby. 
Koło miczurinowskie pizy 
Liceum Ogrodniczym w 
Koźminie, liczące 4Ó człon­
ków pracuje nad wy- 
hodo w a nie m orzech a wł o -

nym przerzedzaniem owo­
ców na drzewach przez od­
powiednie spryskiwanie.

W Borzęciczkach pow. 
Krotoszyn miczurinowcy, 
którym przewodzi czynny 
i energiczny kierownik tam 
tejiszego Uniwersytetu Lu­
dowego ob. Fedyk, zorga­
nizowali pierwszą w Wiel- 
kopolsce chatę - laborato­
rium. Chata, wyposażona 
w odpowiednie przybory i 
narzędzia, służy do doko­
nywania badań i doświad­
czeń z dziedziny agrotech­
niki.

Upowszechnienie 
doświadczeń Miczurina

A oto kilka dalszych na­
zwisk chłopów, którzy e- 
pokowe prace Miczurina 
siarają s:ę przenieść na 
grunt własnych doświad­
czeń: Stanisław Tatarek z 
Bartoszewic pow. Rawicz, 
Ludwik Ignaszewski z Żel- 
gniewa pow. Chodzież, 
Franciszek Kuźma z Szcze­
pankowa pow. Poznań, A- 
dam Marsza! z Ciemna, 
pow. Kalisz, Edward Ruks 
z Tarnowa pow. Oborniki. 
Metody miczurinowskie 
stosuje się na wielką ska­
lę m. in. w Zakładzie Do­
świadczalnym Zootechmki 
w Ciołkowie pow. Gostyń. 
Pod kierunkiem wybitne-
go fachowca inż. mgr.

, . ... iKrauthorsta przeprowadzaskiego o wcześniejszym o- ,
wocowaniu. Uczniowie Li- dalszy no str. 4)
ceum prowadzą też do-1 głos 
świadczenia, nad chemicz-' WIELKOPOLSKI Nr 299



W powiecie jarocińskim 

trzeba przełamać opór kułaków 
opóźniających wykonanie planów gospodarczych

Wystarczy rzucić okiem 
na wykaz przedstawiający 
wysokość wykonanych w 
powiecie jarocińskim pla­
nów skupu zboża, -skupu 
ziemniaków, kontraktacji 
trzody chlewnej i spłaty 
zobowiązań , finansowych 
ażeby stwierdzić, że wielu 
chłopów nie przywiązuje 
wagi do terminowego wy­
pełnienia obowiązków wo­
bec państwa, Jeśli kilka 
gmin posiadających takie 
same możliwości uzyskało 
zupełnie różne wyniki, jest 
to najlepszym dowodem 
zlekceważenia bądź to 
przez niektórych chłopów, 
bądź też przez gminne ra­
dy narodowe sprawy ter­
minowego wypełniania za­
dań.

W woj. poznańskim już 
przed tygodniem 14 powia­
tów osiągnęło 65°/o roczne­
go planu skupu zboża, a w 
jarocińskim uzyskano (do 
dnia 11 bm>.) zaledwie
55,2°/o. Najważniejszym po­
wodem zahamowania od­
staw i wpłat jest, opór ku­
łaków 1 niedostateczne je­
szcze uświadomienie wielu 
mało i średniorolnych 
chłopów. Nie znaczy to 
wcale, że w pow. jarociń­
skim nie ma takich chło­
pów, którzy wykonali już 
całkowicie swoje zobowią­
zania, lub gromad posiada­
jących znaczne nadwyżki, 
uzyskane po wykonaniu w 
1000/o wszystkich planów 
(Brzostków i Stefanów). 
Jest jednak zrozumiałe, 
że wówczas dopiero, gdy 
każdy chłop, nie ociągając 
się powiezie do GS wyzna­
czoną na jego gospodar­
stwo ilość zboża i ziem­
niaków (odstawionych w 
powiecie w 52°/o) i gdy 
spłaci wszystkie zaległości 
finansowe — powiat prze­
sunie się na lepsze niż do­
tychczas miejsce w woje­
wództwie. O to musi wal­
czyć cały aktyw gminny i 
gromadzki i przenieść tę 
świadomość celów i zadań

Miczurinowcy 
wielkopolscy

(Dokończenie ze sir. 3) 
się tu doświadczenia nad 
krzyżowaniem ras bydła i 
trzody z różnych środo­
wisk klimatycznych.

W 67 kołach 928 miczu- 
rimowców podejmuje zasz­
czytną walkę o zastosowa­
nie najnowocześniejszych 
zdobyczy agrobiologii i 
zootechniki. Praca w ko­
łach jest jedną z form sa­
mokształcenia chłopów 
zmierzających nie tylko do 
zaznajomienia się z nauką 
Miczurina, lecz również I 
pogłębienia ogólnych wia­
domości teoretycznych. 
Stosowanie nowoczesnych 
metod w uprawie roślin i 
hodowli pozwoli na zwięk­
szenie wydajności produk­
cji rolnej'.

Praktycy 1 naukowcy
Oczywiście nie wszyst­

kie kółka wykazują do­
stateczną żywotność. Gdzie 
niegdzie powstały one „po 
linii administracyjne i", za­
miast wyrosnąć z gospo­
darczych potrzeb dane 
gminy czy gromady. Jed­
nakże przeważająca ich 
większość spełnia dziś to 
zaszczytne zadanie, jakim 
jest — stworzenie nowego 
aktywnego i twórczego 
stosunku człowieka do 
przyrody drogą pracy do- 
świadczalne(j i samokształ­
cenia.

Pogłębia się też coraz 
mocniej współpraca mię­
dzy chłopami - mlczurinow- 
cami a ośrodkami nauko­
wymi. Jednym z przeja­
wów tej współpracy była 
niedawna narada miczuri- 
nowców z naukowcami, 
zorganizowana przez Za­
rząd Wojewódzki ZSCh w 
Ciołkowie w pow. gostyń­
skim. Ruch miczurinowski 
ma wszelkie szanse by stać 
się ruchem masowym. O- 
garnia on coraz szersze 
kręgi chłopów, wytyczając 
wsi polskiej nowe perspek­
tywy w dziedzinie rozwoju 
produkcji.

J. M.
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wsi na wszystkich pracują­
cych chłopów, a opory ku­
łaków należy przełamać.

Przykładem opornych 
kułaków są: Stanisława 
Wałkiewicz z Wysokotów- 
ka, Seweryn Wlekliński z 
Żerkowa, Franciszek Pań- 
czak z Ludwinowa i An­
drzej Maciaszyk z Kuchar.

Przoduj ąc ymi chłopam i 
natomiast Są: Władysław 
Kardach z Goliny, Józef 
Stabieraj z Jarocina, Igna­
cy Cieluch z Pabianowa, 
Józef Bulińskl z Lubinl 
Małej l inni, którzy wyko­
nali już wszystkie swoje 
zobowiązania.

Jeżeli perswazja w sto­
sunku do kułaków nie po­
maga prezydia GRN-ów 
powinny, zastoswać środki 
ustawowe, jakimi dysponu­
ją w myśl przepisów de­
kretu.

Wielu zalegających z od- 
stawami chłopów znajduje 
się również w gminie Kot­
lin, uważanej z ich winy 
za najgorszą w powiecie. 
Roczny plan skupu zboża 
wykonano tam do dnia 11 
bm. w 40°/», chociaż w GRN 
w Kotlinie panuje przeko­
nanie, że gmina osiągnęła 
już 6O°/o planu. Zaszła tu 
albo pomyłka, albo Prezy­
dium GRN nie chce przy-

znać się do kiepskich wy­
ników.

Faktem jest, że kułacy 
Franciszek Duda i Franci­
szek Wawrzyniak z Wil­
czy, Ignacy Matuszewicz i 
Alojzy Stysiak ze Sławo- 
rzewa oraz Stanisława Wał­
kiewicz z Wy-sokotówka 
nie wykonując swoich o- 
bowiązków hamują realiza­
cję planów w poszczegól­
nych gromadach, podobnie 
jak bogacze z Wilczy i 
Woli Książęczej, Zawinił 
tu także Centralny Urząd 
Skupu i Kontraktacji oraz 
GS, które nie nawiązały 
ścisłej współpracy z Gmin­
ną Radą Narodową i z tej 
przyczyny opóźniły prze­
bieg odstaw i wpłat. Z te­
go wniosek, że Prezydium 
PRN w Jarocinie winno 
więcej uwagi poświęcić 
gminie Kotlin.

Większej niż dotychczas 
opieki wymaga również 
gromada Golina, należąca 
do najgorszych w powie­
cie. Niezbędna jest w tej 
gminie wzmożona praca u- 
świadamiająca wśród chło­
pów. Trzeba ich przeko­
nać, że jeśli zadanie robot­
nika polega na dostarcze­
niu potrzebnych wsi arty­
kułów przemysłowych, to 
obowiązkiem chłopa jest 
zaopatrzenie ludności miej­
skiej w żywność, (alf)

Wiiaszyce 
ośrodkiem przemysłowym

Wltaszyce to nieduża 
wieś oddalona o 6 km od 
miasta powiatowego — 
Jarocina. Jednak właśnie 
w tej wsi tętni życie prze­
mysłowe, do niej przyje­
żdża każdego dnia tysiące 
robotników z okolicznych 
gromad.

Oprócz roszarnlczych 
zakładów, cukrowni Istnie­
je także w Wltaszycach 
cegielnia p?wowa, która 
jest jedną z największych 
w Wlelkopolsca. Jak wy­
dajnie załoga pracuje, 
świadczy najlepiej fakt, 
Iż jest stale na pierwszym 
miejscu w wykonywaniu 
miesięcznych planów pro­
dukcyjnych w skali woje­
wódzkiej. Celem zwiększe­
nia jeszcze bardziej wy­
dajności w pracy, załoga 
ta postanowiła w Czynie 
Październikowym m. In. 
przekroczyć w IV kwarta­
le plan produkcyjny o 3 
proc. Również w bież, ro­
ku cegielnia zostanie zra- 
dlofonlzowvia.

Mimo, że zdyscyplino­
wana załoga osiąga suk­
cesy w produkcji, to jed­
nak na innych odcinkach 
pracy nie przejawią akty­
wności.

Istniejący zespól artysty 
czny jeszcze ani razu nie 
odwiedził żadnej z poblL 
sklch gromad. A jednak 
zespól ten, który posiada 
chór świetlicowy, zespół 
bTieczny, mógłby przecież 
uprzyjemnić niejeden wie­
czór pracownikom z okoli­
cznych spółdzielni produk­
cyjnych, PGR-ów czy ma­
ło- 1 średniorolnym chło-

Mleczarnie 
dostarczą mleko do domu
Tak się dotychczas ja­

koś składało, że nie byli­
śmy w stanie napisać nic 
dobrego o pracy żarskiej 
Mleczarni Powiatowej. 
Tym razem jednak z pełną 
satysfakcją stwierdzamy, 
że praca mleczarni popra­
wiła się do tego stopnia, 
że możemy wyrazić się o 
niej pozytywnie.

Sprawa dostawy oraz 
rozprowadzania mleka zo­
stała całkowicie uregulo­
wana, ku zrozumiałemu za 
dowoleniu mieszkańców 
miasta. Mleko dla potrzeb 
domowych dostarcza konsu 
mentowi mleczarnia na 
miejsce zamieszkania za 
małą opłatą. W samym za­
kładzie uruchomiono od 
dłuższego czasu stojący 
bezczynnie pasteryzator, 
tak, że najpoważniejsze 
niedomagania po linii te-

pom. Również dotychczas 
nie zorganizowano w ce­
gielni brygady młodzieżo­
wej. Pracujący ZMP-owcy 
są porozrzucani po różnych 
działach 1 dlatego nie Ist­
nieje współzawodnictwo 
mlędzybrygadowe. W pro­
jekcie jest dopiero wy­
szkolenie młodzieży 1 zor­
ganizowanie brygady. A 
przecież cegielnia nie ru­
szyła dopiero w tym ro­
ku, lecz czynna jest już od 
roku 1945.

Załoga ta mogłaby osiąg­
nąć więc jeszcze lepisze 
wyniki w produkcji, gdyby 
dyrekcja i Rada Zakłado­
wa usunęła te niedociąg­
nięcia, a nadto otoczyła 
troskliwą opieką istniejący 
klub racjonalizatorów i 
przodowników pracy.

Miłym 1 czystym zakąt­
kiem, w którym pracowni­
cy spędzają wolny czas, 
jest świetlica, prowadzona 
przez b. robotnicę cegiel­
ni, n obecnie świetllczankę 
Rozalię Hoderną. W świe-1 
tllcy tej można przeczytać 
najnowsze czasopisma, 
dzienniki 1 książki facho­
we — można odpocząć. 
Brak było jednak w Mie­
siącu Pogłębienia Przyjaź­
ni Polsko - Radzieckiej sto­
iska z książkami radziec­
kimi, o którym powinno 
przecież pomyśleć Koło 
TPP-R.

Nie wątpimy, źe załoga, 
która osiąga sukcesy w 
produkcji, potrafi również 
życie kulturalne postawić 
na odpowiednim poziomie.

chnicznej zostało w ten 
sposób usunięte. Mleko 
dostarczane z 61 sprawnie 
pracujących zlewni, rozsia­
nych w całym powiecie, 
zaspokaja całkowicie po­
trzeby robotniczych Żar. 
W tej chwili najważniej­
szym projektem kierowni­
ctwa mleczarni, jest uru­
chomienie drugiego z ko­
lei baru mlecznego na te­
renie Żar. Bar ten powsta­
nie w najbliższym sąsiedz­
twie dworca kolejowego 
i w tej chwili trwają po­
szukiwania za odpowied­
nim do tego celu lokalem. 
Otwarcie drugiego baru 
mlecznego, będzie miało 
duże znaczenie dla toczą­
cej się w obecnym czasie 
walki z alkoholizmem. Kre­
dyty na organizację baru 
mlecznego otrzymano już 
z Okręgu w Zielonej Gó­
rze. (elE)

Przed wyborami 
do Gminnych 
Spółdzielni

Wybory do Gminnych 
Spółdzielni w Wlelkopol- 
sce porzedzone zostały a- 
kcją przygotowawczą. Po­
przez wojewódzką, powia­
towe i gminne narady in- 
strukcyjne przygotowano 
aktyw do przeprowadzenia 
gromadzkich zebrań wy­
borczych, w czasie któ­
rych spółdzielcy w posz­
czególnych gromadach wy- 
blorą swoich przedstawi­
cieli na walne zgroma­
dzenia Gminnych Spół­
dzielni.

Sprawozdania z pracy 
GS składane na zebra­
niach gromadzkich zorien­
tują wszystkich spółdziel­
ców o osiągnięciach i nie­
dociągnięciach w pracy 
tych placówek, a także o 
przeszkodach w wykony­
waniu planów gospodar­
czych. W zebraniach gro­
madzkich, poza członkami 
GS, biorą udział wszyscy 
zainteresowani ich pracą 
chłopi, mężczyźni, kobie­
ty i młodzież.

Zebrania gromadzkie są 
ważnym krokiem w kie­
runku usprawnienia pracy 
Gminnych Spółdzielni a 
równocześnie w kierunku 
umocnienia chłopów w 
przekonaniu o Ich decydu­
jącym wpływie na tok pra 
cy GS. Chłopi mają moż­
ność przedyskutowania 
pracy poszczególnych placó 
wek spółdzielczych, moż­
ność ulepszenia tej pracy. 
Zebrania wyborcze cieszą 
się wśród chłopów dużym 
zainteresowaniem, (ipc)

Źródło: CRS — Poznań

Tak nie można ob. konduktorko!
W dniu 1 bm. auto­

bus kursujący na trasie 
Poznań —• Rawicz — 
Jutrosin, wyjeżdżający 
o godz. 19.30 z Miej­
skiej Górki był bardzo 
przepełniony. Konduk­
torka obsługująca ten 
autobus oświadczyła po 
zostałym na przystanku 
osobom w liczbie około 
45 osób, że przyjedzie 
dodatkowo po czekają­
cych. Podróżni, a są to 
przeważnie pracownicy 
cukrowni wracający z 
pracy oraz kilka matek 
z drobnymi dziećmi 
czekali do godz. 20.50 
po to tylko, aby się do­
wiedzieć, że autobus nie 
wrócił dodatkowo ,,ze 
względu na nikłą Ilość 
osób". Zabrać oczywi­
ście się nie mogli, po­
nieważ autobus był już 
przeładowany.

Jeden z niedoszłych' 
pasażerów zwrócił kon­
duktorce uwagę na nie 
słuszność jej postępo­
wania i żądał podania 
numeru służbowego. 
Przedsiębiorcza pracow- 
nlczka PKS-u trzasnęła 
drzwi przed nosem 1

Instytucje 
wyjaśniają

W odpowiedzi na 
naszą notatkę PZGS w 
Środzie zawiadamia, że 
zobowiązał Zarząd GS-u 
do przeprowadzenia 
naprawy pieców w 
GS-SCh w Zaniemyślu 
jeszcze w miesiącu paź 
dzlerniku.

♦
Prezydium WRN w 

Zielonej Górze stwier­
dza, że przy studni 
przy przedszkolu w SeL 
kowicach brak jest 
pompy. Przedszkole ko­
rzysta z wody pobiera­
nej w sąsiednim bu­
dynku. GRN w Czarnko 
wicach zobowiązało się 
naprawić studnię przed 
szkoła do dnia 15 paź­
dziernika br.

Inż. mgr K. Jankiewicz

Orki zimowe 

— pilne zadanie rolnictwa
Przed rolnictwem stoi w 

obecnej chwili jedno z naj 
pilniejszych zadań agro­
technicznych w tym okre­
sie: całkowite wykonanie 
orek zimowych! Ma to nie 
słychanle ważne znaczenie 
dla wegetacji roślin na 
wiosnę*i wpływa na wy­
sokość plonów. Szczegól­
nie w tym roku, gdy wsku 
tek suszy 1 opóźnień zasie­
wów orki zimowe rozpo­
częto też nieco później 
niż zwykle — całkowite 
ich wykonanie i przyora- 
nie jak największych Ilo­
ści obornika staje się b. 
ważnym zadaniem.

Muslmy sobie zdać spra­
wę, że woj. poznańskie ra­
zem z woj. bydgoskim za­
liczają się do najuboż­
szych terenów, gdy chodzi 
o opady. Przez orkę zimo­
wą rolę otwieramy I tym 
samym umożliwiamy gro­
madzenie wody z deszczów 
i śniegów w ciągu jesieni 
i zimy. Ta właśnie woda 
zimowa zadecydować mo­
że o przetrwaniu roślin u- 
prawnych w okresach po­
such.

Jak ogromne Ilości wo­
dy są potrzebne roślinom, 
niech za przykład posłuży 
burak cukrowy, który wy­
maga do wydania, dobrego 
plonu aż 5 milionów li­
trów wody.

Zamagazynowanla tej ol 
brzymiej ilości wody mo­
żemy dokonać tylko przez 
orkę zimową oraz przez 
taką pielęgnację w okra­
sie wiosenno - letnim ,aby 
woda nie wyparowała. Sy­
stematyczna uprawa mię­
dzyrzędowa to nie tylko 
zabieg pielęgnacyjny, ma­
jący na celu niszczenie 
chwastów i doprowadze­
nie powietrza do korzeni.

śmiejąc się dała sygnał 
do odjazdu. Niefortunni 
pasażerowie byli zmu­
szeni czekać na pociąg 
do godz. 0,15.

*
Jak sądzi Dyrekcja 

PKS-u, czy postępowa­

Odpowiadamy
„Pacjent" — Jarocin. Prze, 

prowadzone dochodzenia nie 
potwierdziły zarzutów Pana.

(2308)
Bronisław Krasowski — Ko­

lo. Wydział Zdrowia przy Pre. 
zydium WRN w Poznaniu ko­
munikuje nam. że w mieś atu 
grudniu br. zostanie Pan skie. 
rowany na leczenie sanatoryj. 
ne. (2243)

Ludwik Kobylewskl — Jele­
nia Góra Jeżeli został Pan z 
pracy zwolniony na własne 
żądanie, dodatek rodzinny w 
nowym zakladze przysługuje 
po przepracowaniu trzech mie. 
sięcy.

0 jle zakwestionowano Pa­
nu dodatek na miesiąc wrze­
sień, to widocznie pracę za­
czaj Pan 15 czerwca i nie 
przepracował pełnych 20 dni 
w tvm mięsku. Zasiłek ro­
dzinny pracownik może otrzy. 
mać za miesiąc, w którym 
przepracował najmniej 2o dni.

(2503)
Halina Kabzowa — Słupca. 

W tej chwili córka Pani z bra­
ku miejsca nie może być u- 
m eszczona w internacie.

W najbliższym czasie dy­
rekcja szkoły dysponować bę­
dzie kilkohastu wolnymi miej, 
scami i wówczas wniosek Pa­
ni zostanie załatwiony pozy­
tywnie. (2483)

St. Madołek — Szamocin. 
W sprawie podawania proeno. 
zy pogody radzimy zwrócić 
się do Polskiego Radia, War­
szawa ul. Noakowskiego 20. 
Poruszone przez Pana zagad­
nienie jest bardzo słuszne 
i celowe. (2407)

Młodzież szkolna, Śrem 
(2497), Czesław Witkowski, 
Plowlska (2517) — interwe­
niujemy. o wyniku zawiado­
mimy.

Edmund Strojny, Pniewy. — 
Notatka Pana dotyczącą ko'a 
ZMP jest zbyt ogólnikowa, a- 
bytmy mogli interweniować.

Proś my o dokładne podanie 
faktów oraz daty. (415)

Według informacji Komendy 
Powiatowej ..Służba Polsce" 
w Szamotułach, żona Pana 
może w każdej chwili ode­
brać swą należność samawzgl. 
przez osobę do tego upoważ­
nioną.

Wojciech Szymański—Mlel- 
iyn, qm. Witkowo. Prezydium

ale również zahamowanfe 
parowania, nagromadzo­
nej wody.

Skoro w zimie nadeszły 
mrozy, wyorane skiby za­
marzły. Działanie mrozu 
jest wówczas dobroczyn­
ne z wielu względów. Wo­
da zamienia się w lód, 
który z kolei działa rozsa- 
dzająco, tak, że z wiosną 
wyorane skiby stają się 
pulchne 1 łatwe do dalszej 
uprawy. Mróz niszczy wy- 
orane legowiska zimowe 
licznych szkodników owa­
dzich. Dzięki orce zimo­
wej ulegają również zni­
szczeniu nasiona chwa­
stów, które powschodziły 
po podorywce.

Głębokie wzruszenie ro­
li wprzęga większą jej 
masę do wytworzenia plo­
nu. Dla przykładu, że po­
głębienie orki ma wpływ 
na wysokość plonów, za­
poznajmy się z doświadczę 
niami Wollny'ego odno­
śnie buraków cukrowych:

Głębokość warstwy u- 
prawnej:

Plon z hektara: 10 cm — 
243,2 q; 20 cm — 334.0 qi 
30 cm — 468,8 qi 40 cm — 
571,2 q.

Pogłębiając orkę rozpro­
wadzamy skąpe zazwyczaj 
zapasy próchnicy z cleń- 
klej warstwy ornej w wię­
kszej masie ziemi. Nie za­
leca się jednak wydoby­
wania na wierzch martwi­
cy. Gdy warstwa rodzajna 
jest płytka, a dysponuje­
my siłą pociągową, może­
my pogłębiać powoli tę 
warstwę, wyruszając pode­
szwę skiby wmontowa­
nym do piuga pogłębl^- 
czem. Dzięki temu bakte­
rie wraz z powietrzem 1 
próchnicą dostają się do 
głębszych warstw gleby.

nie owej niezidentyfi­
kowanej konduktorki 
był© wynikiem troski 
o człowieka pracy? My 
jesteśmy Innego zdania, 
a o Waszym zdaniu nie 
bawem się dowiemy.

(2450)

Czytelnikom
PRN w Gnieźnie zawiadamia 
nas, że akta wymiarowe zo­
stały wysłane w dniu 19. 10. 
br. do Prez. WRN z wnio­
skiem o całkowite uchylenie 
wymiaru. Pobór podatku zo­
stał wstrzymany aż do wyda­
nia decyzji przez Prezydium 
WRN w Poznaniu. (2237)

Adaszewski — Konin. — 
W sprawie syna Pana Inter 
weniowaliśmy w Komisji Od­
woławczej przy Uniwersytecie 
Poznańskim, lecz do tej pory 
odpowiedzi nie otrzymajmy 

(1757)
Stały Czytelnik „Głosu" — 

Inowrocław. Informacji doty­
czących tytułu technika prze 
mysłu chemicznego, udzieli 
Panu Państwowe Technikum 
Chemiczne w Poznaniu, ul. 
27 Grudnia 19. (2438).

M. 0. — Strzelno, w Pana 
przypadku n e przysługuje do­
datek dla dzieci, jak również 
nie należy się Panu bezpłatne 
leczenie, gdyż jest Pan inwa- 
lidą 25%.

Bezpłatne leczenie oraz do- 
da’ek na djieci przysługuje 
tylko inwalidom powyżej 5O*/o

(2454)
Edward Struslewlcz •— Pila, 

ul. Żeleńskiego 1. Według in. 
formacji uzyskanych w PKO 
wyjaśniamy, że Prez’d:um 
MRN w Pile winno wydać Pa­
nu zaświadczenie wypisane na 
wzorze nr 6' a poświadczone 
przez Wydział Finansowy MRN.

Na podstawę powyższego 
zaświadczenia otrzyma Pan w 
Banku Polsk m obligację Na­
rodowej Pożyczki Rozwoju Sił 
Polski. (2459)

Pelagia Hańclowa, Śmigiel. 
Przy odbiorze węgla należy 
sie Pani połowa w gatunku 
dobrym, a połowa w gorwm.

(2264)
Stanisław Olejnik, Nowle- 

czek. Według informacji uzy­
skanych w PKO zawiadamia­
my. że wniosek Pana został 
załatwiony odmownie w dniu 
21. 8. 1951 r. z powodu nie 
dołączenia potrzebnych papie­
rów, o które PKO monitowało 
dwukrotni. Przysługiwało Pa­
nu wniesienie odwołania w 
ciągu 7 dni, o czvm był Pan 
również powiadomiony,

W tej chwili możemy ra­
dzić jedynie ponowne złoce­
nie wniosku do PKO. (2482) 

a tym samym powoli ją 
poprawiają.

W niejednym gospodar­
stwie rolnym może być 
brak pogłębiacza. Wów. 
czas w miejsce niego uży­
wamy obsypnlka do ziem’ 
nlaków (radła), u którego 
odejmujemy boczne skrzy­
dła. Spotyka się w prakty 
ce. że jako pogłębiacza 
używa się również jed- 
noskibowca z odjętą od- 
kladnicą. Trzeba jeszcze 
pamiętać, że o Intensyw­
ności zwiększenia głębo­
kości orki zimowej decy­
dują: jakość gleby, do tych 
czasowa głębokość orki zi­
mowej, nawożenie na­
wozami organicznymi, 
a zwłaszcza oborni­
kiem. Zrozumiałym więa 
jest, że im gleba jest gor­
sza, tym wolniej należy 
pogłębiać orkę.

Ostatnie deszcze w zna­
cznym stopniu ułatwiają 
przeprowadzenie orki zi­
mowej. Wykopki bura­
ków cukrowych dobiega­
ją już końca. Rolnicy po­
winni obecnie wykorzy­
stać każdy bezmroźny 
dzień, aby wszystkie orki 
wykonać jak najspieszniej. 
W okresie orek zimowych 
powinna sprawnie działać 
pomoc sąsiedzka. Nie mo­
żna dopuścić, aby z tra­
ku tej pomocy rolnicy nie 
posiadający konia, nie mo­
gli wykonać orek.

Pomoc POM-ów i SOM- 
ów należy wykorzystać w 
jak największej mierze, a 
w razie powstania nleprze 
widzianych tlrudnoścl w 
wykonaniu orek zimo­
wych, trzeba zwracać się 
natychmiast o pomoc do 
instruktorów rolnych przy 
prezydiach gminnych rad 
narodowych.

Interwencje 
skuteczne

Przed sklepem MHD 
nr 41 przy rynku w Le­
sznie umieszczono że­
lazne wycieraczki,

♦
W wyniku naszej In­

terwencji sklep GS w 
Bledzewie zaopatrywa­
ny jest normalnie w ple 
czywo.

*
W związku z naszą 

notatką GS Sam. Chłop­
ska w Rogoźnie wyjaś­
nia: książeczki człon­
kowskie zostaną wysła­
ne imiennie tym wszy­
stkim członkom, którzy 
do tej pory ich nie po­
siadają.

*
W związku *z naszą 

interwencją DOKP za­
wiadamia: wydwo od­
powiednie zarządzenie, 
aby na linii Poznań— 
Murowana Goślina 
skład pociągu 6.30 zo­
stał wzmocniony do 
pełnego obciążenia. 
Skład tego pociągu pro 
wadzić będzie odtąd 10 
wagonów osobowych.

51251 
*

Szkoła Podstawowy 
w Naramowicach bę­
dzie miała świetlicę.

MRN przydzieliła lo­
kale na świetlicę przy 
ul. Narymowlckiej 215, 

(2397)
*

W barze mlecznym 
przy Rynku Łazarskim 
w godzinach najwię­
kszego nasilenia uru­
chamia się drugą kasę.

*
Studenci b. AH otrzy­
mują już dyplomy
W związku z naszą 

notatką pt. ,,Dyplom 
sprawności dla sekreta­
riatu b. AH" — prorek­
tor wyjaśnia: Wydawy- 
nle dyplomów przecią­
gnęło się ze względu 
na duże trudności natu­
ry technicznej, a obec­
nie pierwsze dyplomy 
zostały już wystawione.

(2377)



Pracownicy poszukiwani

Spawacza — spec, na cienką blachę, galwani­
zera, 2 tokarzy przyj mą natychmiast Poznań­
skie Zagłady Elektrotechniczne. Zgłoszenia 
przyjmuje Dział Kadr PZE - Poznań-S 
łęka, al. Forteczna 12/14. K2164
Z-cę głównego księgowego - finansowca-po­
szukuje zaraz Państwowe Przedsiębiorstwo 
Krawiecko-Kusnlerskie w Poznaniu. Zgłoszenia. 
do Sekcji Personalnej ul. Garncarska 9. K2172
Kierownika referatu pracy i płacy, kierownika 
releratu planowania produkcyjnego, oraz kie­
rownika sekcji planowania finansowego albo 
samodzielnego, księgowego finansowego przvj- 
mą zaraz Wielkopolskie Zakłady Przemysłu 
Drzewnego Zakład nr 6 w Szamotułach. Wyna­
grodzenie wg umowy zbiorowej dla pracowni­
ków przemysłu drzewnego. Oferty kierować 
jak wyżej. _____________ K2173
Mistrz kowalski z egzaminem kucia koni oraz 
mechanik do remontu maszyn rolniczych 1 tra­
ktorów potrzebny zaraz lub 1 I 52 r. na mają­
tek 1000 ha. Wynagrodzenie wysokie wg Ukt 
Zbiór. Pracy. Zgłoszenia kierować: Stacja Se­
lekcji Roślin Polanowice p-ta Kruszwica pow. 
Inowrocław. K2170

Komunikaty

W związku z usuwaniem drzew na ulicy Na- 
ramowickiej nastąpi w dniach od 17 bm. godz. 
18 do 18 bm. włącznie wstrzymanie ruchu trol- 
leybusowego na tej linii. Na linii Garbary — 
Lechicka i Lechlcka — plac Młodej Gwardii 
Kursować będą w te dni autobusy w ograniczo­
nej ilości. K2176
Do posiadaczy czeków towarowych wydanych 
przez Centralę Produktów Naftowych. Wszyst­
kie czeki C.P.N. na pobór benzyny, olejów sil­
nikowych i olejów gazowych — z wyjątkiem 
czeków oznaczonych rokiem 1950, 1951 i 1952 
— należy przedłożyć celem odkupna w tym 
Biurze Wojewódzkim C.P.N., w którym zosta­
ły zakupione, do dnia 31 stycznia 1952 roku. 
Po tym terminie czeki te nie będą honorowa­
ne. K2169

ZAKUPIMY:
1 silnik prąCii stałego, bocznikowy lub boczni, 

kowo-szeregowy z regulatorami, mocy 17 kW, 
110 V, 1500 obr/min,

Generator bocznikowo-szeregowy lub bocznłko. 
wy, mocy 11 kVA. napięcie 115 V,

1 silnik prądu stałego szeregowy, mocy ca 5 kW, 
napięcie 115 V lub 220 V,

1 silnik komutatofowy prądu zmiennego ca 5 
kW. napięcie 220 V/115 V.

Oferty przesyłać na adres: Zaktad Maszyn 
Elektrycznych Szkoły Inżynierskiej w Po­
znaniu, pi. Curie-Skłodowsklej 5. K2168

Wolne posady
Gosposia potrzebna zaraz. — 
Poznań, Zacisze G.__ 15915g 
Panienkę umiejąca ładnie ce­
rować, potrzebna. Adres wska- 
źc Głos Wlkp. nr 15913g___ 
Małżeństwo (lekarz dzieckiem) 
poszukuje samodzielnej gospo 
Bi. Warunki dobre. — Adres 
wskaże Glos nr_15902g.____  
Pomoc domowa potrzebna do 
Szczecina. Referencie. Zgło­
szenia: Poznań, Dąbrowsk e- 
go 25a. m, 5.1587Gg
Kucharka potrzebna zaraz. — 
Restauracja Kupiecka. Poznań. 
Czerwonej Armii 48, 15979g
Ogrodnik starszy, samotny do 
prowadzenia gospodarstwa rol­
nego potrzebny. Oferty Glos 
WieIkopolski dla 15975g.___  
Ręcznlarkl wykwalifikowane, 
na płaszcze damskie, potrze­
bne Poznarf. Szamarzewske- 
go 8. Zgłoszenia: od godz. 
16—18. 15969g
.Gosposia do lekarza na wy­
jazd potrzebna zaraz. Warun­
ki dobre. Zgłoszenia: Poznań.
0 stroroga 12.15966g
Panienko ze wsi wyuczę szy­
cia. — Oferty Głos Wielko 
polski dla 15932g,
Dentystyczna pomoc gabineto­
wa ze znajomością pracy za­
chowawczej, potrzebna natych­
miast do dentysty w wojew. 
szczecińskim, zatrudnienie Wy. 
działu Zdrowia, oraz prywat­
nie. Warunki bardzo dobre. 
Oferty życiorysem składać d° 
Głosu Wlkp. dla 15935g.
Inteligentna pomoc domowa 
oraz do dzieci potrzebna. Po­
znań, Racławicka 76 m. 2. 
Telefon 70-54, godz. 15, 

15940g

Szuka nosady
Praczka uczciwa szuka prania. 
Oferty Głos Wlkp. dla 15963g.

Nauka
Tańców ludowych, nowoczes­
nych wyucza Szczurkówna — 
Szczurek. Poznań, al. Marcin­
kowskiego 2a.15677g
Korespondencyjne Kursy Księ­
gowości. Ulgi. — Informacje:
Wrocław 1. skrytka 152. 
_____________________ K2167 
Prof matematyki udzieli lekcji 
— także angielski. Poznań.
Szamarzewskiego 16 m 6.

15823g

f.;pr4edaźe
Radio super. Sachsenwerk — 
zmienny stalówki, oko. sprze 
dam. Poznań. Umińskiego 7. 
m. 16, od godz. J5.£5874g
Wózek koszykowy, dobrym 
stanie, sprzedam. Poznań Ko- 
lejjowa 7, m. 5.15882g 
Z powodu choroby oddam 
działkę z altana za zwrotem 
kosztów. Adres wskaże Głos 
Wielkopolski nr 15883g.__

Dymadło elektryczne 3/4 KM 
na sprzedaż Informacje: Fir­
ma Wiórek? Kępno.___ 12784 

Parcela willowa 4000 m’ Naj­
piękniejsze położeń e Pozna 
nia. Nadzwyczajna rządną o- 
Łazia! Sprzedam 40 000 —
„Union". Poznań NowowieJ 
skieeo 9 (dawniej Rzeczypo­
spolitej). 15662g

Parcelęl Willel Kamienicę! 
Poleca, poszukuje „Union" 
Poznań Nowowiejskiego 9 
(dawniej Rzeczypospolitej). 
____________________ 15213g 
Ford V 8, ósemka, limuzjna 
osobowa, z przyczepka. Jitraż 
3,7, KM 96, stan znakomity 
sprzedam. Oferty: tel. 34 09, 
godz. 10—12, lub Dąbrow­
skiego 34. Centrala Farb.
____________________ 1581Ig 
Futro popielice, nowe, zega­
rek męski złoty, maszynę do 
pisania. Leicę. tanio sprze­
dam. — Adres wskaże Głos 
Wielkopolski nr 15912g.____
Biurko, tapczan, tzafę b blio 
teczną. sprzedam. Poznań, No­
wowiejskiego 9. m. 3, od go 
dżiny 16—19.£5920g 
Samochód „SImca" sprzedam. 
Chojnacki. Poznań, Śniadec­
kich 12. Oglądać niedziele ra 
no,J5926g 
Kuchnię gazową. Małą, piekar­
nikiem, 900. rower damski, 
lak nowy, 850. sprzedam. — 
Oferty_Głos Wlkp. tlą 15925g.
Radio uniwersalne sprzedam. 
Sw. Michała 9. baraki.
____________________ I5924g
Deski podłogowe, nowe, sprze. 
dam. Poznań, Czerwonej Ar­
mii 35, m. 4,15903g
Kamienicę komfortową przy 
centrum miasta, idealną poło, 
we sprzedam. Pracel, Poznań. 
Rom. Szymańskiego 8. m 10. 
____________________15907g 
Radio 3-zakresowe sprzedam. 
Poznań, Ratajczaka 50, m. 17 
Od 19.15 88 5 g 
Psy młode (setery rude) sprze­
dam. Poznań, Włodkow ca 11. 
boczna Grunwaldzkiej 3 za 
Ostrproga, 15887g.
Dom wolnym mieszkaniem, o- 
grodem, sprzedam. Pijanowskl. 
Poznań, Dzierżyńskiego 38 
____________________ 15889g 
Błam (górski baran) sprzedam 
Garczyk, Poznań. Gaslorow 
skich_8, m. 5.15894g 
Wózek (autko) sprzedam. Po­
znań. plac Wielkopolski 9 — 
IH piętro.15898g
Domek 4-;zbowy. nowy, ogro­
dem owocowym cały wolny, 
nrzedmieściu Poznania, sprze. 
dam. — Dutkiewicz. Poznań, 
Dzierżyńskiego 105, 15899g
Błam piżmowce sprzedam. Po­
znań, Jackowskiego 13, m 7 
__ __________________15900g 
Wózek. dziecięcy, koszykowy, 
sprzedam. Poznań Madaliń- 
skięgo J). m. 7.15985g
Kuchenkę gazową sprzedam. 
Poznań,Mostowa 9.__  15983g 
Wózek dziecięcy, koszykowy, 
sprzedam. Poznań, Sniadec- 
k ch 9, m. 11.________ 15976g
Wózek dziecięcy, koszykowy, 
sprzedam. Poznań Saperska 5, 
m. 4.J5972g 
Nowy piec do łazienki na wę­
giel. sprzedam. Poznań. Bel- 
wederska 19, m. 2, 15968g

Złoty zegarek męski, 3 koper 
Iowy i pierścionek brylanto­
wy sprzedam Adres wskaże 
Glos Wlkp, nr 15967g.

Szczeniaka osa odchowanego 
nddam w dobre ręce. Poznań 
Grunwaldzka 125, suterena 
____________________ 15964g 
ladalnic dębową 2 szafy. |u 
stro. szvfonerke. sprzedam. 
Adres wskaże Głos Wielkopol

I ski nr 15933g.

Przebywająca w Albanii ra- ' 
dziecka drużyna piłkarska 
Spartak (Moskwa) rozegrała 
spotkanie z reprezentacje mia­
sta Korczi, które zakończyło 
się zw\c ęstwem drużyny ra­
dzieckiej 2:0.

*
Na zakończenie Tygodnia 

Studenta sekc<a pływacka po- j 
znańskiego AZS-u urządza w ii 
krytej p- walni 18 bm. o po- , 
dżinie 17 zawody, w których ii 
przeciwnikami poznaniaków '! 
będą akadem cy z Łodzi. Ze- ;i 
spory wystąpią w swych naj- I 
silniejszych składach.

*
0 mistrzostwo ligi koszy- 

kowej spotka się 18 bm. o 
godz. 17 w hali nr 1 MTP i 
Poznańska Sta! z Mdzką Snój. 
nia. W przedmeczu o 15.30 
żeńskie zespoły koszykówki 
Stal: i AZS u rozegrają spot­
kani o mistrzostwo klasy 
wojewódzkie!.

O mistrzostwo 
klasy wojewódzkiej

W spotkaniu o mistrzo­
stwo klasy wojewódzkiej 
w tenisie stołowym zespół 
poznańskiej Stali pokonał 
pewnie swego najgroźniej­
szego rywala Budowlanych 
8:2, umacniając tym sa­
mym swoje przodownictwo

w tabeli. Spotkanie stało 
ra dobrym poziomie przy 
czym zawodnicy Stali wy­
kazali lepsze wyszkolenie 
techniczne jak i taktyczne. 
Jedynym jasnym punktem 
Budowlanych był Pągow- 
ski. zdobywca obu pun-

Dlaczego tylko 23,28 procent
W woj. poznańskim jest 

1102 ludowych zespołów 
sportowych z 44 tys. człon 
ków. Roczny plan zdoby­
wania odznaki SPO został 
dotychczas wykonany za­
ledwie 23,28%. Na 2970 za­
planowanych odznak zdo­
byto w III kwartale zaled­
wie 643 członków LZS.

Wiele przyczyn złożyło 
się na słabe wykonanie 
planu. Główne z nich to 
brak dostatecznej iloścNOr­
ganizatorów SPO, przecią­
gające się szkolenie kores­
pondencyjne SPO i brak 
regulaminów SPO w Do­
mach Książki i Gminnych 
Spółdzielniach w terenie.

W powiatach: Kościan, 
Rawicz i in. przeszkodą w 
zdobywaniu odznak SPO 
był brak torów przeszkód. 
Gdzieindziej znów, np. w 
pow. Chodzież i Trzcanka 
brak było amunicji mało­
kalibrowej i wiatrówko­
wej.

Słaba była pomoc zrze­
szeń sportowych i aktywu 
społecznego Pow, Komite­
tów Kultury Fizycznej. 
Charakterystyczne jest, że 
w PKKF w Chodzieży bra­
kło odznak SPO. Nie było 
to chyba zachętą dla 
członków LZS-ów... Dla 
pracowników PKKF pow. 
chodzieskiego było nato­
miast świadectwem lekce­
ważenia najprostszych o- 
bowiązków i niedbalstwa.

Wiejscy działacze spor­
towi jako Jedną z przyczyn 
niskiego procentu realiza­
cji zadań w zakresie od­
znaki SPO podają również 
skomplikowaną dokumen­
tację odznaki.

Mimo tych trudności są 
zespoły wiejskie, w których 
można zanotować dobre 
wyniki np. LZS Grębanin 
pow. Kępno zdobył 43 od­
znaki, w tym samym po­
wiecie LZS Mroczeń 20 i 
Słupia pod Bralinem 25, w

pow. Środa, Zaniemyśl 31 
odznak (w tym 9 kobiet) i 
Solec 7 odznak, w pow. 
Nowy Tomyśl — Bukowiec 
25 odznak, w pow, Kroto­
szyn: Perzyce »16, Luto- 
gniew 8, St. Krotoszyn 12 
odznak.

Zasadniczą przyczyną, 
która wpłynęła na słabe 
wykonanie planu było 
spóźnienie zdawania norm 
przez opóźnienie wysyłki 
regulaminów SPO (maj); W 
chwili obecnej w terenie 
znajduje się kilkaset ludzi, 
którzy mają normy zdane, 
a na skutek niedokończo­
nej dokumentacji nie mo­
gą otrzymać odznak (w sa­
mym powiecie Ostrów 150 
członków LZS). Kilka ty­
sięcy członków LZS ma 
zdobytych 7 — 10 norm i z 
braku warunków nie może 
przeprowadzić brakujących 
(pływanie, strzelanie, tor 
przeszkód, gimnastyka). 
Wykonanie planu rocznego 
jest możliwe, ale wymaga 
ua k ty wn i e n i a zrz es z e ń
sportowych i PKKF (sekcji 
sportowych) oraz większe­
go wkładu pracy ze stro­
ny zarządów powiatowych 
ZSCh. (ik)

któw. Pokonał on po za­
ciętej trzysetowej walcę 
Tomczaka I (St) 24:22, 
11:21, 21:15, oraz Tumasza 
(St) 21:12, 21:19,

— o —

Żymkski przesiadł się
na samochód

Okręgowa Sekcja Samo­
chodowa w Warszawie 
zorganizowała jednodnio­
wą jazdę patrolową na tr5 
sie około 120 km. Na star­
cie do tej imprezy stanęło 
32 zawodników. Zawody u- 
kończyło 30. z których 
sklasyfikowane 11.

Zadanie kierowców star­
tujących w te j imprezie po 
legało na przebyciu trasy 
według podanej mapy o- 
raz wyszukaniu 1 odczyta­
niu haseł 1 znaków, umie­
szczonych w odpowiednich 
miejscach trasy.

Ciekawe ta zawody z 
wynikiem bardzo dobrym 
ukończył tylko jeden za­
wodnik, mianowicie 2y- 
mlrskl (CWKS) — bez 
punktów karnych.

Dobry wynik uzyskali: 
Gens (OSS) — 3 pkt kar., 
Głuchowski (Ruch) — 3 
pkt kar., Wiśniewski 
(CWKS) — 7 pkt kar., Z»- 
ruleckl (PPB)—12 pkt kar.

Willę z ogrodem, także poło­
wę (Sołacz) sprzedam. Oferty 
Głos'Wlkp. dla 15965g.
Wózek (autko) sprzedam. Po­
znań, Dzierżyńskiego 38, la- 
kiernia.1593J7g
Parcelę 1 morgową. 15 km od 
Poznania, sprzedam — Ofer. 
ty OJoS- Wikp. dla_ 15942g.__
Wózek dziecięcy, koszykowy, 
sprzedam. Poznań, Umińskie­
go 24a, m. 4. 15947g
Maszynę do szycia sprzedam. 
Kostrzyński. Poznań, Mostowa 
nr 39.15951g 
Autobus tanio sprzedam — 
Oferty Głos Wlkp. dla_15956g. 
Skórę żółtego lisa sprzedam. 
Poznań, Jarochowskiego 34, 
suterena.15958g
Idealna połowę willi Sołaczu, 
domki 1-rodzinne wolnymi 
mieszkan:ami korzystnie, par­
cele Dębcu. Winogradach, po. 
lecą Hinz. Poznań Piekary 19.

15944?
Knnna

Siatkę parkanową. 240 ni bie­
żących. 1,50 wysoka, naj­
mniej 3 mm grubości, kupię. 
Józef Stanisławski, Gułtowy, 
pow Środa Wlkp. 12495p
Rower dziecięcy, 2-kołowy — 
kupię. Poznań, Jodłowa 15, 
I piętro.15851g
Bakelitowy proszek, sztuczne 
szkło, kupię. Trapszo, Poznań, 
Dzierżyńskiego 151.___ 15895g
Platformę ogumioną. 18 do 20, 
dobrym stanie, kupię. Oferty 
Głos Wlkp, dla 15888g.___ _
Westfalke kup:ę. — Oferty 
Wielkopolski dla 15908g.__
Wózek dla lalki kupię. Po- 
znań, Krasińskiego 7. 15901 g
Maszyny stolarskie, wyrów- 
niarke frezarkę kupie. Ofer. 
ty Glos Wlkp. dla 15914g.

S OGŁOSZENIA DROBNE S
Cegły do 30 000 kupię. Ofer- 
ty Głos Wlkp. dla 15957g.__  
Kupię nieruchomość na pro­
wincji. najchętniej dom z o- 
grodem owocowym. — Oferty 
Głos Wlkp. dla 15891g.
Strugarkę poprzeczna (heblar­
kę do metalu) kupię. Oferty: 
Latanowicz, Pusz>czykowo. Sło. 
neczna 3. 139O5g
Westfalkę na węgiel kupię. 
Baranowska, Poznań, al. Wiel. 
kopólska 7. tel. 45 67.

15978g
Handlowe

Kawa — Palarnia. Poznań, 
Szewska 7. Upalamy, mielimy 
każdą ilość. 15277g

Zamiana

Maszynkę do podnoszenia o 
czek wypożvcze lub kupię, — 
Henryk Piekarski, Poznań, Ro­
kossowskiego 50, u. 6.
_________ ______IMHjJ
Maszynę do p;sania z nortnal- 
nvm wałkiem, dobrą, kupie. 
Oferty Głos Wlkp dla 15943g.

Pokój mały Poznaniu zamienię 
na pokój kuchnią o.kolicy Pu­
szczykowa. Oferty Głos Wiel- 
kopoLski_dla _ 
Zamienię mieszkanie 2-pokojo- 
we, kuchna. komfort. Cho. 
rzww. centrum, na podobne 
lub mniejsze w Rawiczu. Wia­
domość: Jańczak. Chorzów. 
Pocztowa 3. 12501p

Szuka Sokalu

Dwupokojowe mieszkanie z 
kuchnią i łazienką w Żyrar­
dowie zamienię na podobne w 
Foznaniu. — okolicy Oferty 
Glos Wlkp, dla 15779g, 
Dwa pokoje z dwoma balko­
nami, z wygodami, w Toruniu, 
zamienię na podobne w Po­
znaniu. — Oferty Głos Wiel- 
kopolski dlą 15872g.
Duży, samodzielny, słoneczny, 
używaniem kuchni Łazienki 
śródm eściu. zamienię na po­
kój kuchnią lub podobny. — 
Oferty Głos Wlkp. dlą 15927g.
Pokój balkonowy, słoneczny, 
używaniem kuchni, łazienki, 
przynależnościami. Śródmie­
ściu. zamienię na pokój ku­
chnią. •— Oferty Głos Wielko 
polski dla 15918g,_________  
1’/i pokoju kuchnią zamienię 
na pokój kuchnią lub pokój 
samodzielne. — Oferty Glos 
W elkopolski dla 15£34g.__

Duży pokój Sołaczu zamienię 
na pokój z kuchnią, również 
Solacz — Winiary. — Oferty 
G^Wlkp^^lalSjąSg.____
Zamienię samodzielne miesz­
kania: 2 pokoje przynałeżno- 
ściaml i pokoju z kuch 
nią okolica Matejki I Pogodno 
na samodzielne 2 ookoie z 
przvna1eżnn'ciami. Oferty Głos 
W:elkopolskj d'a 159t6g,

Małżeństwo bezdzietne poszu­
kuje pokoju z kuchnią( sa­
modzielnego) lub używaniem 
kuchni. — Oferty Głos Wiel- 
kopolski dla I5869g,________ 
Pokoju przy kulturalnej ro 
dżinie poszukuję. Oferty Gros 
WielkopoIski dla 15896g.__  
Małżeństwo z rocznym dziec­
kiem poszukuje pokoju z uży­
waniem kuchni. Oferty Głos 
WJelkopolski dla 15886g.
Pokoju kuchnią poszukuję za. 
raz. — Oferty Glos Wielko 
polski dla 15919g.__________ 
Samotny poszukuje pokoju 
Oferty Głos Wlkp. dla 15984g.
Pokoju pustego poszukuje za­
raz (do końca br.). Wiado­
mość: Ziętek, tel. 506-26. 
___________ _________ 15916g 
Małżeństwo bezdzietne poszu­
kuje spiesznie mekrepuiąccgo 
pokoju. Ewtl. zwróci koszty 
remontu. — Oferty Głos Wici, 
kopolski dla 15939g.

Tatry przygotowują się 
na przyjęcie narciarzy

W Tatrach ukończona’ W okresie października 
została budowa nowej nv- powołano następujące ko- 
tostrady z Hall Gąsieni- misje, które rozpoczęły już 
cowej do Jaszczurówki, swoją działalność^ dnia U. 
Budowa oddana zestal ił na i 10. 51 w Poznaniu (adres 
14 dni przed terminem dzię Pozn ó. ul. A. Lampe 23: 
ki wysiłkowi robotników, dnia 17. 10. 51 w Łodz 

(r, dres: Łódź, Sienkiewicza 
13); dnia 25. 10. 51 w War­
szawie (adres: Warszawa. 
Pankiewicza 4); dnia 26. 
10. 51 w Kielcach (adres: 
Kielce, Gen. Świerczew­
skiego 22).

Opierając się na wypo­
wiedziach przedstawicieli 
ckręgów, na plenarnym ze 
braniu w Zwardoniu, nale­
ży sądzić, że do końca br. 
w większości okręgów 
PTTK działać będą Okrę­
gowe Komisje Narciarskie.

(m. t.)
------------

którzy rozumiejąc znaczę , 
nie nowej nartostrady dla 
rzesz narciarzy dołożyli 
wszelkich starań, aby wy­
kończyć ją przed pler-i 

_wezyml śniegami.
Nartostrada prowadzona ■ 

częściowo lasem, a przede i 
wszystkim pięknymi wido- ’ 
kowo polanami, gwaran­
tuje bezpieczeństwo zja­
zdu, a w połączeniu ze 
zjazdem z Kasprowego 
Wierchu, jest najdłuższym 
turystycznym szlakiem zja 
zdowym w Polsce, liczą-' 

12 km

O smutnych zjawiskach
Podajemy kilka przy­

krych faktów, jakie wy 
darzyły się ostatnio na 
piłkarskich boiskach w 
kilku miastach naszego 
województwa.

Do Koła zawitała je­
denastka gnieźnieńskiej 
Spójni na mecz z Gwar­
dią o puchar WKKF-u. 
Przy stanie meczu 2:2 
(w drugiej połowie) 
wdarła się na boisko pu 
blicznoóć, uniemożli­
wiając dokończenia 
spotkania. Niesłuszne 
rzekomo orzeczenia sę­
dziego były tego bezpo­
średnim powodem. Roz­
wydrzeni kibice pobili 
graczy i członków za- 
rządu Spójni. Dopiero 
przybycie Milicji Oby­
watelskiej położyło kres 
zajściom. Pod jej ochro 
nq mogli dopiero goście 
bezpiecznie udać się na 
dworzec.

Podobne zajścia mia­
ły miejsce i w Turku 
na meczu Spójnia, Ko­
nin — Kolejarz, Turek.

Jedziemy dalej. Unia 
s Trzcianki gościła u 
siebie poznańskiego Ko 
lejarza. Spotkanie to 
zamieniło się w polo­
wanie na przeciwnika, 
przy czym inicjatorami 
tej bójki a nie meczu 
piłkarskiego byli gospo­
darze. Skutek taki, że 
zawodnik Kolejarza, 
Gerlach, uderzony dot­
kliwie w czoło, odwie­
ziony został do szpita­
la. „Koszeniu'1 graczy 
i' bójkom przewodził 
brutal (a nie sporto­
wiec)... Elegantczyk.

Znajdujemy się teraz 
w Wolsztynie na me­
czu miejscowego Kole­
jarza z imiennikiem z

Dwaj młodzi kulturalni poszu­
kują pokoju umeblowanego, 
ewtl. osobno. — Oferty Głos 
Wielkopolski dla_15917g.__
Młode małżeństwo poszukuje 
pokoju. Najchętniej w śród- 
tnieściu. — Oferty Glos Wiel- 
kopolski_dla_15962g.
Samotna pani poszukule poko­
ju w dz elnicy Łazarza, w po­
bliżu Dworca Zachodniego. — 
Oferty Głos Wlkp. dlą 15973g.
Pokoju pustego lub umeblowa. 
nego spiesznie poszukuję. — 
Dzielnica obojętna. — Oferty 
Głos Wlkp, dla 15982g,_____  
Studiujące małżeństwo, bez­
dzietne, poszukuje pokoju. — 
Oferty Głos Wlkp. dla 15987g.
Urzędniczka pracująca poszu­
kuje pokoju, najchętniej śród­
mieściu Oferty Głos Wielko­
polski dla 15986g.

Dzierżawy
Oddam w dzierżawę 13,5 ha 
dobrei ziemi, budynkami, bez 
inwentarza, w pow. gnieźnień. 
skim. — Adres wskaże Gros 
Wielkopolski dla 15960g.

Zpuby
Zgubiono legitymację Ubezpie. 
czaln: Społecznej na nazwisko 
Czesław Grygier, Otusz. pow. 
Nowy Tomyśl. 15884g 
Zgubiono karty meldunkowe 
nazwiska Leon Skorupiriski, 
Czesława Skorupińska. Lesz 
no. Słpwiańska 47, 12783p

Dnia 15 listopada 1951 zasnął w Bogu, po dłu­
gich i ciężkich cierpieniach, nasz drogi ojciec, 
teść, dziadek i pradziadek, śp.

Stanisław Maliński
emeryt, kierownik kancelarii 

Urzędu Wojewódzkiego w Poznaniu, 
kawaler orderu Polonia Restituta 

przeżywszy lat 75.
Pogrzeb odbędzie eię dzisiaj w sobotę, 17 bm., 

o godz. 11 z kaplicy cmentarnej na Głównej.
Ciężko strapione 

18H1< Azie cl i rodzina

Rav.'icza. I tu doszło do 
gorszących, chuligań­
skich wybryków graczy 
i publiczności. Kopać 
piłkę trzeba umieć, lecz 
jeśli brak tych umiejęt­
ności próbuje się wy­
równać kopaniem gra­
czy, znajdujących s ę 
zdała od piłki — to już 
nie jest sport, A ty wi­
dzu na jakie zasługu­
jesz miano, skoro ryka­
mi i wrzaskami podju­
dzasz jeszcze bardziej 
rozindyczonych brutali? 
Twoje okrzyki w rodza­
ju „w nogi go, wykończ 
go", dalej twoja radość 
nad slaulowanym, z bó­
lu jęczącym graczem, 
rozbudzają w tych chu­
liganach na boisku jesz­
cze dziksze Instynkty. 
Wyzwiska 1 obelgi pod 
adresem sędziego, wy­
machiwanie pięściami, 
rozglądanie się za „so­
lidnym" kamieniem... 
nie, doprawdy, wstydź 
się wolsztyńska publicz 
ności.

Smutny to bilans i 
boisk prowincjonal­
nych. Nie będziemy nad 
tymi sprawami przecho 
dzić do porządku dzien­
nego. Będziemy wska­
zywać chuliganów i bru 
tali, będziemy domagać 
się choćby zamknięcia 
boiska — widowni gor­
szących awantur. Nasi 
korespondenci godni cal 
kowitego zaufania będą 
nam zawsze donosić o 
takich smutnych fak­
tach.

Położy się kres, wyłą­
czy się brutali z szere­
gów sportowców. Sport 
w Polsce Ludowej u- 
zdrowimy zupełnie, (n)

11 listopada w nocy zgubiłem 
pasek od płaszcza samodzia­
łowego (w zygzaki biało brą­
zowe). przy ul. Dąbrowskiego 
między Kochanowskiego i Mic­
kiewicza. Znalazcę proszę o 
zwrot. Poznań, Matejki R0. 
m. 8._____________  15930g
Zgubiono kartę meldunkową 
nr G. XIV 2G.948. wydaną 
przez Prezydium Mieiskięj Ra­
dy Narodowe! Kościan na na­
zwisko Józef Jakubowski.
____________________ 15893g 
Zgubiono prawo jazdy nr 33. 
II kat., ksiąiżeczkę wojskową 
RKU Nowy Tomyśl, kartę mel. 
dunkowa na nazwisko Andrzei 
Ratajczak.  15892g 
Zgubiono książeczkę wojskową 
RKU Poznań Powiat. kartę 
meldunkową na nazwisko Je­
rzy Bartkowiak, Grzybno, po- 
wiat Śrem.15890g 
Skradziono legitymację Zw. 
Zaw. Prac. Finansowych na 
nazw sko Zbigniew fcoboda 
____________________15928g 
Zgubiono potwierdzenie zgło­
szenia pojazjlu mechaniczne­
go na nazwisko . Leon Eiser- 
mann, Poznań, Karwowskie- 
go 12, m. 1. 15922g 
Zgubiono książeczkę Ubezpie- 
czalni Społecznej na nazwisko 
Pelag a Ciesielska. 15909
Zgubiono legitymacje Związku 
Zawodowego Dozorców Dorno, 
wych nr 144491 na nazwisko 
Jadwiga Gadomska. 15959g

Zgubiono legitymację DOSZ nr 
8494 Donata W iłam. Kroto­
szyn, Staszica 7. ___  15931g
Zgubiono kartę meldunkową, 
książeczkę wojskową RKU Po. 
znań-Miasto, legitymacje Zw. 
Zaw. Budown. na nazwisko 
Marian P.rż\byl, Poznań, Ma­
tejki 67,_m. 6.15936g
Zgubiono legitymację Zw. Zaw. 
Prac. Przem. Gumowego na 
nazwisko Jan Pawlak. 15938g
Skradziono dowód kolelowy nr 
29157, legitymację Zw:a<zku 
Zawodowego Przem. Chemicz. 
nego «a nazwisko Marta Dy- 
mińska.1594 Ig 
Zgubiono legitymację nr 337, 
wydaną przez Prez. Pow. Rady 
Narodowej Wydział Oświaty w 
Gostyniu na nazwisko Jan Ku. 
ras_____________ 15953g
Zgubiono kartę meldunkową 
oraz legitymację służbową 
P. P. Z. B. na nazwisko Wan- 
dą Stroińska12857p 
Zgubiono karty meldunkowe. 
Micha) i Helena Nowak. O- 
sieczna. Rynek._______ 12782n 
Znuhiono legitymacje służbową 
Wo|ew. Komendy Straży Po­
żarnej nr 841. Bogdan Janów, 
skt. Poznań. Jackowskiego 37 

15948g
Róine

Wypożyczam porcelanę, gzkło 
na każdą uroczystość. Łesiń- 
ski. Żydowska 33. K2157

PC
Dnia 15 listopada 1951 zasnęła w Panu, opa­

trzona Sakramentami św., nasza najukochańsza 
żona, mamusia, babcia, ciocia i teściowa, śp.

z Falkowskich

Apolonia Nyczowa
I przeżywszy lat 75. '

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 17 bm., o go- I
| dżinie 11 w Michorzewie pow. Opalenica. |
I W smutku pogrążona I
| rodzina |
I Trzcianka, Poznań. Warszawa, Milówka i
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Z „Czwartku
Literackiego'

Wieczór 
Mariana Brandysa 

T znowu „Czwartki Lite- 
A rackie". Od dawna cze­

kali na nie miłośnicy współ­
czesnej literatury, poloniści, 
a przede wszystkim młodzież, 
pragnąca poznać nie tylko 
dzieła najnowsze ,ale ich au­
torów, usłyszeć ich słowo 
samych o sobie. Brać „czwart 
kową" tym razem zaprosiło 
Towarzystwo Wiedzy Po­
wszechnej do swego lokalu 
przy Operze. Przytulna sala 
i jak zawsze swojski i bez­
pośredni nastrój wytworzyły 
atmosferę, ułatwiającą kon­
takt zebranym z literatem i 
literatowi z zebranymi.

Słowo wprowadzające z ra­
mienia Pozn. Oddz. Związku 
Literatów wygłosił Eugeniusz 
Paukszta. Zaznajomił publicz­
ność z twórczością Mariana 
Brandysa, którą można naz­
wać zbeletryzowanym repor­
tażem, o tyle cennym rodza­
jem, że pozwala on poruszać 
problemy dnia dzisiejszego. 
Aktualizm problematyki bez- | 
względnie musi interesować 
każdego, komu zależy na 
tym, by w naszej ludowej 
Ojczyźnie było z dnia na 
dzień coraz lepiej. I stąd 
waga twórczości Mariana 
Brandysa.

Słowom gościa publiczność 
poznańska przysłuchiwała się 
po raz pierwszy. Marian Bran 
dys na wstępie przedstawił 
tradycje gatunku swojej twór 
czości, który m in. uprawiał 
także Sienkiewicz („Listy z 
Ameryki"), a następnie prze­
czytał kilka doskonałych 
fragmentów „Początku opo­
wieści".

Ciekawe były wypowiedzi 
prelegenta o narodzinach je­
go ostatnio wydanego dzieła 
.► o budującej się Nowej 
liucie. Wartość „Początku 
Opowieści" podnosi oprócz 
wielkich walorów artystycz­
nych autentyczność, gdyż ta 
— jak zaznaczył sam autor — 
została wiernie zachowana z 
wyjątkiem nazwisk.

Marian Brandys zdoby; so­
bie publiczność poznańską, 
która chętnie pozna chłość 
Jego dzieła i zaprasza go 
znowu do siebie, gdy tylko 
będzie miał coś nowego na 
swoim warsztacie.

Następny „Czwartek Lite­
racki*' w TWP przedstawi 
nam młodych poznańskich 
poetów: Klemensa Oleksika, 
Bogusława Koguta i A. Kirlo- 
Nowaczyka. (jp)

Imponujący przebieg

Miesiąca Pogłębienia Przyjaźni
podsumowano na uroczystej akademii w ZISPO

Uroczysta akademia, zor­
ganizowana w nowej sto­
łówce Zakładów im. J. Sta­
lina. była podsumowaniem 
przebiegu Miesiąca Pogłę­
bienia Przyjaźni Polsko- 
Radzieckiej w Poznaniu, 
dokonanym przez przewod­
niczącego Komitetu Wyko­
nawczego Miesiąca — ob. 
Róg-Mazurka.

Głównymi formami pra­
cy TPPR-u w okresie Mie­
siąca było dalsze umaso- 
wi eni e p rz yz akia d ow ych 
kół TPPR, zwłaszcza na od­
cinku młodzieżowym i ko­
biecym. organizowanie no­
wych kursów .języka ro­
syjskiego, ożywienie ruchu 
w świetlicach problematy­
ką Miesiąca oraz upow­
szechnienie radzieckiej pra 
sy, książki i filmu.

Różnorodność tych prac 
i masowość akcji — oto 
cechy przebiegu Miesiąca 
w roku bieżącym.

Pogadanki i wystawy
O masowości imprez 

świadczą cyfry. Samy ch 
akademii odbyło się w Po­
znaniu 581, a odczytów i 
pogadanek — około 3000. 
Wysłuchało ich pół milio­
na osób. Literaturę i prasę
radziecką propagowały

KIEDY
przesianiemy prac

bieliznę w domu?

Biurze Wystaw Artystycz­
nych przy ul. Marcinkow­
skiego 28 wystawa pt. 
„Rzemiosło w pradziejach 
Słowiańszczyzny". Biblio-
teka Miejska 
wystawę książki

otworzyła 
i prasy

społeczeństwu 574 wysta­
wy. 43 200 książek radziec­
kich rozprowadził Dom 
Książki, znacznie wzrosła 
prenumerata czasopism. 
Sam Oddział Miejski TPPR 
rozkolportował około 12 
tysięcy książek.

Z większych wystaw zor­
ganizowanych w Poznaniu 
to „ZSRR ostoją pokoju 
światowego" w Muzeum 
Narodowym i „Muzea sto­
licy ZSRR", a w Centr.

radzieckiej oraz znaczków ; 1 
radzieckich, a NOT j Klub ; 
Międzynarodowej Prasy i|i 
Książki — wystawę przed-1 
stawiającą- różne gałęzie i 
techniki radzieckiej. W 
świetlicy Artystów i Pla­
styków zorganizowano wy­
stawę reprodukcji grafiki i 
plakatu, w Akademii Me- 
dycznej — wystawę książ­
ki medycznej, Komenda 
Miejska SP przygotowała 
wystawę ściennych gazetek 
hufców szkolnych, poświę­
conych problematyce Mie­
siąca, o Oddział Miejski 
TPPR — przenośną wysta­
wę młodzieżowych książek 
radzieckich ora^ wystawę 
plansz i fotografii, obraziu- 
jących życie republik 
Związku Radzieckiego, Zwa 
żywszy, że wystawy te 
zwiedziło około pół milio­
na osób, stwierdzić musi- 
my, że odegrały one do­
niosłą rolę.

Imprezy artystyczne 
i filmy

W okresie Miesiąca zor­
ganizowano około 1450 
występów artystycznych i 
koncertów muzyki radziec­
kiej. Samych zespołów ar­
tystycznych, chórów i or­
kiestr biorących udział w 
akcji, było 145.

Społeczeństwo poznań­
skie wykazało wielkie za­
interesowanie festiwalem 
filmów radzieckich. Dowo­
dem tego jest liczba 368 
tys. widzów, którzy obej- 

. rżeli radzieckie filmy.

Na wieczorach literac­
kich, a odbyło się ich 62, 
dyskutowano nad zagad­
nieniami nauki, oświaty i 
kultury socjalistycznej.

Szczególną uwagę zwró­
cono na odczyty branżowe, 
bardzo dobrze • zorganizo­
wane przez NOT. Omówio­
no na nich szczegółowe 
zagadnienia radzieckiego 
budownictwa, techniki, 
przemysłu, elektryfikacji i 
komunikacji, przez co bo­
gate doświadczenia ra­
dzieckich budowniczych 
komunizmu u dost ęp n i one 
zostały naszym robotnikom 
i technikom. Odczytów 
tych zorganizowano 105. 
a wysłuchało ich około 
10 000 osób.

czwórkę młodzieżową1 4

„Jura" (TPPR). Przygrywa­
ła orkiestra dęta jednostki
wojskowej.

46 nowych kursów
Zainteresowanie języ­

kiem rosyjskim wzmogło 
się w znacznym stopniu. W 
okresie Miesiąca zorgani­
zowano 46 kursów. Zapisa­
ło się na nie 920 słucha­
czy, ta‘k że kursów tych 
czynnych jest obecnie 97 o 
ogólnej ilości 1938 uczest­
ników.

Oddział Miejski TPPR 
wraz ze związkami zawo­
dowymi zorganizował 37 
ekip, które niosły na pro­
blematykę Miesiąca, do 
kół wiejskich TPPR, do 
pracowników PGR, spół-

Będzie wyg!qdcł 
ładniej

Prace przy napranie u- 
ezkodzonej elewacji No­
wego Ratusza — obserwu­
jemy z zainteresowaniem 
na przestrzeni ostatnich 
dwu lat. Toteż gmach ten 
doznał sporo uszkodzeń 1 
to kłopotliwych do usunlę 
cla, ze względu na konie­
czność stosowania specjal­
nych kamieni okładzino­
wych.

W ostatnich dniach usta­
wiono rusztowanie pod ba’ 
konem wieżowym, mają­
cym rozbitą podstawę. Po 
zakończeniu prac balkon 
przestanie razić przechod­
niów pokiereszowanym wy 
glądem. (wp)

Ideałem każdej gospodyni 
domu, każdego mężczyzny — 
„samotnika" byłyby znajdu 
jące się we wszystkich dziel­
nicach ^miasta* pur.kty , usłu­
gowe prania bielizny, w któ­
rych w ciągu np. tygodnia, 
za niewielką opłatą można- 
by wyprać koszulę, bieliznę 
pościelową itd. Korzyści pły­
nące z takiego stanu są tak 
widoczne, że nie ma potrze­
by ich argumentować.

W Poznaniu praniem bię- 
lizny dla indywidualnego od 
biorcy zajmują się (nie li­
cząc kilku drobnych zakła­
dów prywatnych), dwie spół­
dzielnie: Robotnicza Spół 
dzielnie Pracy „Chemiczna

został odrzucony. Podsunięto 
natomiast pomysł zajęcia in­
nego obiektu, położonego w 
Głównej. Niestety koszty 
związane z remontem tego 
obiektu wynoszą przeszło 2 
miliony zł, na to zaś w ża­
den sposób nie może sobie 
pozwolić spółdzielnia.

Wydaje nam się, że odrzu­
cenie projektu dotyczącego 
Antoninka nie było słuszne.
Dlaczego nie
Antoninka żadnej

wysłano do
komisji

Pralnia Farbiarnia" oraz
Spółdzielnia Pracy Usługo-
wej „Świt". 

Pierwsza posiada tylko

Ze szkicownikiem po Wielkopolsce

Gasić
możnabiały dzień 

raz po raz natknąć się na

dzielni produkcyjnych 1 
pracującego chłopstwa. |

Pragniemy podkreślić, że 
w popularyzowaniu pieśni, 
muzyki i poezji radziec­
kiej żywy udział brali ar­
tyści Państwowej Opery 
im. Moniuszki, Teatru Pol­
skiego i Nowego oraz Mło­
dego Widza, Komedii Mu­
zycznej, Wyższej Szkoły
Muzycznej, Spółdzielni

nie wygaszone w nocy lamp 
ki orientacyjne przy bra­
mach domów.

Na krótkim odcinku jed­
nej z ulic Poznania naliczy 
łem aż 4 takie jarzące się 
punkty świetlne.

mi
A gdyby tak przemierzyć 
iasto wzdłuż i wszerz? Ile 
'ilirr.wlihMŚmw tnkirh Inm.

jedną pralnię bielizny białej, 
która znajduje się przy ul. 
Rokossowskiego 80. eJst to 
pralnia mechaniczna, obsługu 
jąca dziennie do 50 klientów, 
ci jednakże na wypranie bie­
lizny czekać muszą aż 4 ty­
godnie. Przepustliwość ma­
szyn wynosi maksymalnie do 
7 tys. kg bielizny miesięcz­
nie.

Niestety nie wiadomo czy 
pralnia ta długo jeszcze bę­
dzie obsługiwała mieszkań­
ców Łazarza, gdyż specjalna 
komisja stwierdziła, iż zaj­
mowany lokal nie odpowia­
da wymogom ze względu na 
szczupłość miejsca i warun­
ki techniczne.

Spółdzielnia Pracy „Świt" 
dysponuje obecnie dwiema 
niewielkimi pralniami i to 
przy ul. Małeckiego 33 oraz 
przy ul. Ogrodowej 3. Obie 
te pralnie, w małym tylko 
stopniu zmechanizowane, ob­
sługują dziennie ok. 30 od­
biorców indywidualnych. Na

naliczylibyśmy takich lam-
pek świecących za dnia?

Postanowiliśmy wskazy­
wać opieszałych dozor­
ców, którzy tak marnotra­
wią energię elektryczną.

Uczmy się oszczędzać.
(thn)

składającej się z fachowców 
— inżynierów? Może na miej 
stu znalazłoby się jakieś in­
ne rozwiązanie, niż budowa 
filtrów, o skuteczności któ­
rych zresztą nie wątpią spec­
jaliści.

W każdym razie sprawa ta 
nie powinna usnąć. W celu 
usprawnienia życia, szczegól­
nie życia kobiet, naszych ma­
tek, żon czy sióstr czynniki 
kompetentne winny w ten 
czy w inny sposób dopomóc 
Robotniczej Spółdzielni Pra­
cy do rozwiązania palącego 
problemu. (Raw.)

KRONIKA
listopad

Zagadkowy 
jadłospis

1/ ierownictwo „Jarosza", 
znanej w Poznaniu 

gospody, wielce cenionej 
z wyborowych potraw, lu­
bi urozmaicać czas swym 
gościom.

Nie wszystkim jednak po 
doba się rozwiązywanie 
trudnych zagadek, poda­
wanych konsumentom tej 
gospody w sposób tak chy­
try, że trudno jest się od 
nich wykręcić.

Jedną z takich zgadywa­
nek był ręcznie pisany(l) 
jadłospis z dnia 12. 11. 51 
rok.

Obserwowałem gościa, 
który — jak zauważyłem 
— zdecydował się na po­
trawę figurującą gdzieś w 
środku jadłospisu. Widzia­
łem też jak na'próżno usi­
łował do wybranej potra­
wy doczepić jakąś cenę. 
W końcu zaczął liczyć od 
góry potrawy I ceny. Do­
szedł do wybranej i pokrę­
cił głową. Zaczął liczyć od 
dołu, doszedł do wybranej 
i rzucił dokoła niepewne 
spojrzenie.

Przywołana kelnerka o- 
bejrzała kartę I wzruszyła 
ramionami.

Nie wytrzymałem nerwo­
wo. Po wyjściu gościa u- 
kradłem (tak, przyznaję 
się!) jadłospis i zacząłem 
go no ulicy przeglądać.

Policzyłem potrawy —- 
było Ich 25. policzyłem ce 
ny — było Ich 24.

Nawet tok pomysłowe 
zagadki mogą się spr^y 
krzyć bywalcom „Jarosza" 

(ms)
P. S. „Corpus delictr w 

posiadaniu Redakcji.
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Obiekt ten położony 7 km od Krotoszyna przed­
stawia dawny zameczek myśliwski, w którym 
obecnie mieści się ośrodek harcerski. Ośrodek 
ten nazwany został przez młodzież „Nasz raj"

Echa naszych notatek
Sprawa rzekomego ukrycia 

i odmowy sprzedaży mięsa 
przez kietowniczkę sklepu nr 
8 ob Klarę Szafrankową zo­
stała wyjaśniona i ani kon­
trola PSS ani Prokuratura Po­
wiatowa, które przeprowa­
dziły dochodzenia, nie stwier 
dziły winy kierowniczki..

Maszyny rolnicze które 
niszczyły się na podwórzu 
filii SOM w Surowej miały 
być przewiezione do SOM w 
Kadłubi, ale w okresie akcji 
siewnej brakowało środków 
transportowych. Zresztą były 
to maszyny nie nadające się 
już do użytku, gdyż wszyst 
kie lepsze części zostały z 
nich wybrane i schowane 
pod dachem. Obecnie zostały
te resztki 
na miejsce

Skrzynki

przyszłość będzie się 
strzegąc porządku.

prze-

Spacerek po Zielonej 
rze i wizyta w gmachu 
przy ul. Stalina odbiły

Gó-
ZLP 
się

odtransportowane 
przeznaczenia.

pocztowe w Stę-
szewie nie miały uwidocznio 
nego czasu opróżnienia z po­
wodu zamiany skrzynek, któ­
re) dokonano celem odmalo­
wania, naprawy i umieszczę 
nia nowych napisów Obecnie 
skrzynki są już w porządku.

Nasze notatniki 
również skutek w 
gdyż otworzono już

odniosły 
Koninie, 
tam Bai

Mleczny, zlikwidowano skład 
nicę złomu i odpadków na 
placu przy ul Bohaterów Sta 
lingradu i przy szosie War 
szawa — Poznań, a Spółdz’el- 
nia Krawiecka zwróciła 104 
zł pobrane za niesolidne wy 
konanie 2 ubranek sporto 
wych.

Okna w poczekalni dwor­
cowej w Krotoszynie i lampy 

już oczyszczone i na

echem w formie pisma Wy­
działu Zdrowia nadesłanego 
do nas. Cytujemy je dosłow­
nie:

„Pracownicy jakie urzęduje 
w rejestraturze przy Poradni 
Ogólnej starał się wytłoma- 
czyć dla ob. która napisała 
artykuł, jednak wyżej wy­
mieniona ob. nie mogli prze­
konać, że nie mogła być przy 
jęta do lekarza w dniu 5. 9. 
1951 r. z powodu braku le­
karzy w czym odczuwamy 
wielkie trudności. O ile cho­
dzi o zachowanie się w'w pra 
cownic to nawet sam artykuł 
nie wskazuje na złe ich od­
noszenie się do pacjentów 
gdy sami staraja się pytać u 
pacjentów w jakiej sprawie? 
Natomiast okienko zamknięte 
z powodu ochrony od chorób 
zakaźnych w myśl przepisów 
Ministerstwa Zdrowia, nad­
mienia się, że w okienku jest 
otwór na 20*4 cm widocznie 
me zostało zauważone przez 
obywatelkę, że pozwoliła so­
bie napisać do gazety.

Rozplanowanie urlopów fest 
nawet ściśle opracowane 
przez administracje Wydzia­
łu Zdrowia z powodu braku 
lekarzy.

W tym to czasie było tyl­
ko trzech lekarzy na urlopie 
Kilku w delegacji, a nawet 
paru było chorych, o czym 
widocznie źle poinformował 
woźny względnie źle zrozu 
miała w/w Obywatelka".

I my nie bardzo rozumie­
my to „wyjaśnienie", które 
niestety nie wydafe się Ma 
wystarczającym . (ir)

Pracy Muzyków Pedagogów 
a także uczniowie Pań­
stwowej Szkoły Instruktor­
skiej Teatrów Ochotni­
czych. Nowych członków 
do Towarzystwa i szkol­
nych kół Przyjaciół ZSRR 
wstąpiło 18 948.

W części artystyczne] 
akademii, duet taneczny 
Kujawa—Radek z Opery 
wystąpił z tańcem polskim 
i rosyjskim, wzbudzając 
żywiołowe oklaski. Poza 
tym usłyszeliśmy montaż 
literacki w wykonaniu ze­
społu Państw. Szkoły In­
struktorskiej Teatrów O- 
chotniczych, piosenki pol­
skie i radzieckie odśpiewa­
ne przez ob. Kubiaka oraz 
chór Liceum im. Dąbrówki

wypranie bielizny czekać 
trzeba także do 4 tygodni.

Poznańskie pralnie spół­
dzielcze obsługują zaledwie 
80 klientów indywidualnych 
dziennie. Aczkolwiek obje 
spółdzielnie projektują w 
najbliższym czasie urucho­
mienie dalszych dwóch pral­
ni: Robotnicza Spółdzielnia 
przy ul. Langiewicza 2, Spół­
dzielnia rPacy Usługowej

SOBOTA
Salomei 

Grzegorza

Słońce:
w 717
z 1558

Księż vc:
w <18.05
Z. 1129

przy
— to
wagę 
wanie 
stanie

ul. Nowowiejskiego 6 
jednak biorąc pod u- 
ogromne zapotrzebo- 
i tak sytuacja pozo- 
narazie nierozwiązana.

Najlepsze komedie
w kinie MUZA

po BŁONSKU
Winą mieszkańców Błoń­

ska jest kompletne zaniedba­
nie Domu Ludowego. Dom 
ten posiada centralne ogrze­
wanie. ale nikt nie kwapi się 
z jego uruchomieniem, nie 
uporządkowano nawet zdewa­
stowanych częściowo urzą­
dzeń. Skutkiem tego świe­
tlica straszy pustkami i mie­
szkańcy nie przejawiają żad­
nej inicjatywy w uaktywnie­
niu życia kulturalnego.

*
Błońsko nie ma żadnego 

połączenia telefonicznego, 
mimo że ma dogodne wa­
runki do podłączenia do 
głównej linii na szosie, (dan)

Tymczasem całkowite roz­
wiązanie tego zagadnienia 
było już bardzo bliskie. Ro­
botnicza Spółdzielnia Pracy
od dłuższego czasu 
wała odpowiedniego 
któryby nadawał się 
nię chemiczną oraz

poszuki- 
obiektu, 
na pral­
na pral-

Dziś chmurno 1 mgli­
sto. Miejscami opady. Na 
wschodzie śnieg Nocą w 
dzielnicach wschodnich 
przymrozki. Dniem tern 
peratura maksymalna od 
0 st. C na wschodzie do 
4- 7 8t, C na zachodzi?. 
Umiarkowane lub słabe 
wiatry z kierunków po­
łudniowych i południowo 
zachodnich.

— o —
Dyżur pełni — Szpitai 

Miejski nr 1 (chirurgia 
i interna) ul. Szkolna 
14/16

Pogotowie P. C. K. — 6666 
' 6667

Straż Pożarna: 1888 7777 
Kom. Milicji Ob. - 6891

Kino Muza wyświetla w
dalszym ciągu najlepsze ko­
medie produkcji radzieckiej. 
Zmiana programu następuje 
co dwa dni

W końcu bieżącego tygod­
nia ujrzymy film „Cztery ser 
ca" z Celikowską i Samojlo- 
wem, następnie „Dziewczęta 
z baletu" i „Moją milą". Po 
nich na ekran wejdą kome­
die. zatytułowane „Wiosna’ 
i „Śluby kawalerskie", dalej 
„Wołga, Wołga" oraz „Mu­
zyka i miłość".

Pogodny, beztroski nastrój 
tych filmów, wypływający z 
optymizmu i wiary w czło­
wieka a zarazem popularne 
w większości melodie ściąga­
ją do Muzy codziennie licz­
nych miłośników kina, (b)

W KOŚCIANIE
W ostatnich dniach w PGR 

Parzęczewo (pow, kościański) 
zostało oddane do użytku no­
we kino stałe, obsługiwane 
przez brygadę młodzieżową 
^MP. Wyświetlane filmy ra­
dzieckie cieszą się dużą po­
pularnością wśród robotników 
' ludności z okolicznych wio­
sek. (Beka)

Pracując w górni=
dwie otrzymujesz 
poza dobrym za=
robkiem bezpłatny
deputat węglowy

iiiiiiiiininiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiuiiiiiiiin

nję bielizny, tak dużą, aby 
mogła zaspokoić zapotrzebo­
wanie Poznania. Obiekt taki
znaleziono Antoninku.

— Pospiesz się, Fra­
nek, bo już mnie ręce 
bolą.

Teatry
OPERA godz, 19 

„Goplana*
POLSKI - g. 19 

„Mizantrop"
NOWY — g. 19 — 

„Głupi Jakub"
KOMEDIA MUZYCZ­

NA g. 19 „Wode­
wil Warszawski**

MŁODEGO WIDZA 
g. 17 — „Osiem 
lalek i jeden miś"

Kina
APOLLO — g. 16

18.15, 20 30 „Dale­
ko od Moskwy; 
niedziela poranek 
g 10 i 12 „Kwiat 
miłości''

BAŁTYK — g 16.30,
18.30 

„Piotr 
niedz 
12 - 
grań"

i 20.30 — 
I" cz. II i 

por. g. 10 i 
„Diabelska

MUZA — g. 16, 18
i 20 
ca";

„ Cztery ser- 
niedz. por. g.

10 i 12 „Bezimien­
na wyspa"

RIALTO — g. 14 
dlu najmłodszych 
„Konik garbusek", 
g 16 18 i 20 „Dzie 
ci kapitana Gran

Jest nim nieużywany od lat 
ogromny trzy piętrowy młyn, 
wyposażony w idealnie na­
dające się do tego celu piw 
nice. Woda bieżąca na miej­
scu. Koszt remontu i zainsta 
iowania maszyn ok. 300 tys. 
zł Pieniądze znalazłyby się. 
Jest jednak małe ale. Woda 
z Antoniaka wpływa do je­
ziora Maltańskiego.

Sprawa była dyskutowana 
na 'specjalnej naradzie. Ro­
botnicza Spółdzielnia Pracy 
zagwarantowała zainstalowa­
nie osadników z filtrami, za­
znaczając, że w Antoninku 
odbywałoby się li tylko pra-

WYDAWCA: Instytut Pra 
sy „CZYTELNIK".

REDAGUJE ZESPÓŁ. Re 
dakcja Poznań, uł. Grun 
waldzka nr 19 (II ptr.) na­
rożnik ul. Maicellńskie,; 
Centrala tel. 62-70 t 64-75; 
dział miejski 79-88; dział 
depesz 64.75; nocny (dru 

karnia) 64 72.
PRENUMERATĘ przy) 
muje PPK „Ruch", Po. 
znań, ul. Kantaka nr 8/8 
l Wszystkie zamiejscowe 
placówki pocztowe. Cena 
pren zleconej: mleslęcz
nie 
zł :
24,30

zl
12,15;

4.05; kwartalnie
Tel.

półrocznie z! 
prenumeraty

nie czyszczenie bielizny
nie zaś farbowanie Nie ma 
więc obaw o jakieś niepo­
żądane szkodliwe odpływy 
chemiczne.

Wydawałoby się, że doku­
ment lokalizacyjny zostanie 
przyznany gdyż kierownik 
Działu Lokalizacji WRN, jak 
również przewodniczący 
WKPG w zasadzie nie byli 
przeciwni projektowi Robot­
niczej Spółdzielni Pracy. Sta­
ło się jednak inaczej. Projekt

52-931. Tel. komisu 16-69
Konto PKO V.6714.

OGŁOSZENIA: Biuro O. 
głoszeń RS W „PRASA" 
Poznań, ul. Gen. Swler. 
czewsklego 3. Tel. 62-31 
Konto PKO Poznań nr 
V 5220 lio. Biuro czynne 
od godz. 7—16.30; w so.

boty od 7—14.30
Za dział ogłoszeń redak 

cja nie odpowiada.
Tłoczono: Zakłady Gra 
ficzne im. Marcina Kas 
przaka. Przedsiębiorstwo 
Państwowe Poznań, ul

Wawrzyniaka 39
K—2—14366

• GDZIE - KIEDY
w POZNANIU

ta"; niedz. por. g.
10 „Miasto nie- 
ujarzmione**, g. 12 
i 14 dla najmłod­
szych „Konik gar-
busek"

WARTA aktual-
ności q. 11 i 12 
młodzieżowe g. 14 
i 16 „Wielki oby­
watel1', g. 18 i 20 
„Brunatna pajęczy
na

METALOWIEC g 
i 19.30 „Droga 
sławy"

PIAST — g. 17 i

17 
do

19
„Upadek Berlina" 
cz. II> niedz por 
g 11 i 13 „Żaka 
zane piosenki**

KINO W PUSZCZY 
KOWIE — g 19 — 
„Bajka o rybaku 
i rybce**

FOTOPLASTIKON 
g. 10—22 „Wene­
cja"

Wystawy
MUZEUM NARODO­

WE „Muzea sto­
licy Związku Ra-

dzieckiego" (g. 10 
do 15)

ARCHIWUM PAN 
STWOWE ulica 23
Lutego 41/43 —
„Wielkopolska i 
Poznań w doku 
menele archiwa!
nym" (g 10—16)

ŚWIETLICA ART.- 
PLA STYKÓW ul 
27 Grudnia 4 — 
„Wystawa obra­
zów art malarza 
Józefa Krzyżań-

nym, 17.15 — mu­
zyki ludowej. 18 
(P-ń) — muzyka nor 
weska 19 05 (P-ń) 
muzyka rozrywko­
wa, 22 20.

Audycje inne:
6.15 (P ń) — spra­
wa jest prosta, 
6.18 (P-ń) — o czym 
rolpik powinien 
pamiętać. 8 — kurs
języka rosyjskie­
go. 13.30 I 13 55 —
szkolna 15 30 —

sklego" (q

Radio
Program 

fala Poznania 
Wiadomości:

10—17)

II
249 m

5.05, 6.30. 7 55. 17
18.50 (P-ń)

23.50.
21

Koncerty:
5.10 — poranny.
6.30 — melodie lu 
dowe, 14.15. 14.35 
(P-ń) — studentów 
PWSM. 15.05 (P-ń) 
— w rytmie tanecz

dla dzieci 16 — 
Wszechnica Ra­
diowa 16.20 fPń) 
— ,,W świetlicy gro 
madzkiej". 16 50 
(P-ń) — „Wśród 
naszych nowato­
rów", 17 45 — kurs 
lęzyka rosyjskie­
go. 18 15 iP-ń) - 
, Na ostrzu saty­
ry", 18 30 —
Wszechnica Radio 
wa. 19 20 (P ń) — 
interwenmjemy i 
przypominamy, — 
19 30 — muzyka 1 
aktualności . 20 — 
przy sobocie no ro 
bocie, 21.35 — En­
tuzjaści".

Sport:
16.55 (P-ń).

GŁOS
WIELKOPOLSKI


